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W Y C H O D Z I C O D Z IE N N IE .
Przedpłata wynosi we Lwowie rocsnie 18 złr. — półrocznie 

9 złr. — kwartalnie 4 złr. 90 c t  — miesięcznie 
1 złr. 60 ct.

Z przesyłka pocztowy w państwie Austrjaokiem, rootuie 
24 złr. — półrooznie 12 złr. — kwartalnie 6 złr. — 
miesięoznie 2 złr.

Z przesyłką pocztowy za granica, do całych Niemie' 
rocznie 60 marek, kwartalnie 12 marek; 6 sr 
do Francji i Anglji, Włoch i Szwajoaiji rocznie 
80 franków — kwartalnie 20 franków.

Numer kosztuje 10 cnt.
Rękopisów Redakcja nie zwraca.

We Lwowie, N’edzieia dnia 25. Maja 1884. Rok x v n .
Przedpłatę i oroszenia przyjmują we Limie:

Biuro Administracji Dziennika Polskiego plao Manaoki 
liozba 6 i 7 w domu pana Kiselki; we Wiedniu, 
Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 
Bazylei, Szwajoarji i Wrocławiu pp. Haasenstein 
A Yogler, we Wiedniu A. Oppelik, R.Mooae, Rotter 
i Spł., w Warszawie Riohman i Fre. 11* Biuro 
anonsów w Paryżu pułkownik Raczkowski 1 -ubourg 
Poissonier 82. Ogłoszenia prsyjmuje Ajenqja p k i 
Ciborowskiego Rne Clement 4 Paru.

Ogłoszenia przyjmuje się za opłaty 8 ot od miejsca objętości 
jednego wiersza drobnym drukiem (petit)).

Listy z pieniędzmi maję być przesyłane1 banko do Admi­
nistracji Dziennika Polskiego. Listy reklamaoyjne 
nieopieozętowane nie podlegaję opłaoie.

Reklamy w rubryce „Nadesłane0 20 cL od wiersza.

Lwów 24. maja.
,  W iliwość obowiąanjącej dotąd ustawj pra­

sowej, szczególnie zaś istny teroryzm postępowa 
nia objektywnego w t. zw. przestępstwach praso­
wych, były już nieraz a zawsze bez skutku poru­
szano. Powracamy dziś do tego przedmiotu li z po- 
wodtjj. odpowiedzi, jaką kierownik min. sprawiedli­
wość i, br. Prażak dał onegdaj w Izbie poselskiej 
na interpelację w sprawie rozporządzenia o kon 
fiskatach dzienników, które ma na celu unie- 
możebnió drugie wydanie pism skonfiskowanych 
z miejscami niewydrul wanemi. Proceder ten 
dotąd praktykowany, a dający się łat#e 
maoiyó i uspr- wiedlitrić fizyczną niemożebn 
zapełnienia m prądce wolnego miejsca jakimś Ao 
wym artykułem, nazywa br. Prażak de« •njwóją 
przeciw prokuratorowi, wyprawianą przea ryaawcę 
lub redaktora. Kierownik ministerstwa sprawie­
dliwości powiada, le  prokurator- nie jest obowią­
zany, ptzed orzeczeniem sądowem informować 
wydawcę, który artyku* lab Tak ustęp tegoż jest 
inkryminowany, a jeśl r o wn eh razaoh odstę­
puje od tej normy f© jost < z jego strony jedy 
nie grzesznością, której nadużywać nie wolno. 
Nadużyciem zaś wedłng mniemania p. Prałaka 
jest powtórne wydanie numeru z niesadrokowaną 
częścią tej lub owej kolumny skonfiskowanego 
dziennika, a to w zamiarze wyprawienia demon­
stracji. Czyi zamiar taki* którego pan minister 
doroznmiewać się k a ie ,; mc la przypisać pow* 
iiiym dzienikom ?

Wiadomo, że drukowanie i wydawanie dzien­
nika odbywa się wtedy, kiedy redaktor i współ 
pracownicy po załatwieniu swych czynności roze­
szli się już do domu. Trudno, a nawet prawie 
niepodobna zwoływać ioh napowrót dla napisania 
nowego artykułu. Jeśli więc wydawca, dotknięty 
stratą z powoda konfiskaty, pragnąc zadowolić 
czytelników, sporządza w pospiechu drugie wyda­
nie, a w miejsce inkryminoi .nego artykułr la- 
miesseza napis: „skonfiskowany przez ę. k. pro­
kuratorię", to przez to nie wyprawia demon­
stracji, leci usprawieoliwib się wobec czytel­
ników.

Prawdi, te ustawa prasowa nie wkład t jftęi. 
pri uratora obowiązku, ani ma nie zalęęgt 
grzeczności w zawiadamiania wydawcy o te« 
którj artykuł i za co uległ konfiskacie, ale ró­
wniej prawdą jest, śe rzeczona ustawa tego nie 
z»br_jiia. Jeśli więc pp. prokuratorowie “pełniają 
ta  i ówdzie ten czyn uprzejmej grzec*uoś<3i*vto 
dowodzą tem yźenie sprzeciwiając się w aiezem 
ciążącym na nich obowiązkom, tłómaczą i zasto- 
sowują literę i ducha ustawj w sposób bardziej 
liberalny i ludzki, jak tego sobie tyczy obecny 
kierownik ministerstwa sprawiedliwości.

Zresztą wzmiankowane rozporządzenie mi 
nisterjalne, ue odniesie skutku zamierzonego, bo 
każda redakcja bez zawiadomienia urzędowego 
domyśli się łatwo, za co dziennik został skonfisko­
wany, a gdy drugie wydanie pojawi się z miej- 
cem nieaadrukowanem, to za taką „demonstrację* 

powtórnej konfiskacie uleds nie może.

charakter niei_ .ecki. Dla młodzieży rumuńskiej 
i ruskiej sprc radrouo profesorów Niemców, — ci 
zaś po kilku latach swojego apostolstwa przeko­
nują się nareszcie, że właściwie nie mają słu­
chaczy, którzy by ich rozumieć mogli. Panowie 
profesorowie proponują więc przeniesienie uni­
wersytetu z Dukowiuskiego na grunt morawski. 
Nie o to jednakże idzie. Uniwersytet może i po­
winien pozostać w Czerniowcach, ale powinien 
stać się ruskim i rumuńskim, a przestać być nie­
mieckim. Młodzież ruska nie tylko z Bukowiny, 
ale i ze wschodniej Galicji pospiąpgy zu^ragnie 
niem do uniwersytetu czerniowieckiego, który ró 
fttiCześ ’ może wywierać znaczną siłę atrakcyjną 

na: nł dzież rumuńską w Mołdawji i na Woło- 
szczyśnie; wiadomo bowiem , że w Jassach i Bu­
kareszcie nauki uniwersyteckie nie są jeszcze na 
stopie odpowiedniej duchowi czasu i wymaganiom 
chwili bieżącej.

Senat proiesorów uniwersytetu czerniowie- 
ckiego otrzymał rozkaz ministerstwa oświaty 
wstrzymania proponowanej przez fakultet filozo­
ficzny tycji o przeniesienie tegoż ui irersytetu 
s Cżen. wiec do Berna morawskiego. Uniwersy­
tet czerniowiecki założon© — bez względu na 
właściwe jśrodki i cele wychowania młodzieży bu­
kowińskiej (jeśli w ogóle może byó mowa o 
takiej narodowości) z powodów i w celach demon­
stracyjnych , i dla tego to nadano mu pa- force

Sławą Herostratortą okrył się niemiecki 
itarszy prokurator S a c k e n d o r f ,  swojem bez- 

wsględaem wręc* Ł ̂ rbarzyńskiem, że wystąpieniem 
przeciw K i a s m  w sk iem  u. On to, wbrew ogól­
no ludzkim zapatryi. niom trybunału lipskiego i 
ądowych foakcjonarjuazó w saskich, Hże z go- 
ączkowym pospiechem więy:ć jcnorzałego smrea, 

udmawia im  w nędznej kala. .sjniesbędęiejszych, 
stanem zdrowia wymaganych wygód, a na do­
miar swąjego żółciowego usposobienia, sprzeciwia 

ę j e d y n e j  prośbie więźnia, by go nie zamy­
kano w Magdeburga, lecz w saskiej twierdzy 
Koenigatein, która położeniem swojem i klima 
tycznemi właściwościami pozwala mieć przynaj­
mniej nadzieję wegetowania. P. S a c k e n d o r f  
m a n a  zawołanie lekarzy, których orzeczenie — 
„że całą a  jedyną chorobą skazańca jest starość", 
że zatem czy ta, czy owa tiwi(w;daa nie pociągnie 
zaraz za sobą p .tychmiastowej śmierci wię­
źnia" — decyduje i odriur-zź* owej j e d y n e j  
prośby.

Rabie* teuionica okazuje się ta  w całej swej 
pełni; a  że do ludzi, których hasłem ie s t: „siła 
przed prawem" — bez względu na tc czj zasia­
dają na tronie, czy też na fotelu incierskim lab 
jna krześle proknratorskiem, nie wypada teraz od­
nosić się takiemu K r a s z e w s k i e m u  zbłagapinn 
d łaskę- to więcej jak pewna.

Podróż marszałka krajowego do 
Galicji zachodniej.

(Dokońozenie).
Księgi i rachunki uzyskały pochwałę dra 

Zyblikiewicza, prosił nadto o nadesłanie mu for­
mularzy druków, które dla jasność:' i dokładności 
ma polecić wszystkim wydziałom powiatowym, a 
w księgę kasową wpisał wyrazy zupełnego uzna­
nia. Był on zbudowany kontrolą majątków gmin 
nych i ewidencją nad kasami pożyczkowemi, któ­
rych jest do 40 w powiecie. Każdoroczne zam­
knięcie rachunków robi się na miejscu w gminie 
i rezultaty są uwidocznione w osobnej księdze w 
tym celu sporządzone; w której każda gmina 
ma swój oddzielny rachunek. Kasy te powstały 
ze sfruktyfikowanych majątków gminnych, sprze­
daży spichrzów gromadzkich i różnych grzywien 
Główna zasługa n ' ży się tu sekretarzowi Rady 
powiatowej p. Z górskiemu, który już od lat 
wielu rachunki te z mrówczą prowadzi pracowi­
tością. To też marszałek wyraził sekretarzowi 
najzupełniejsze swoje zadowolenie. Drogi powia­
towe zainteresowały również żywo naczelnika 
autonomji krajowej. W ostatnich 6 latach zrobio­
no 68 kilometrów dróg, które w doskonałym

utrzymane sę stan Kilometr kosztował od 800 
do 1200 zh w. a-, a wydatki pokryte bywają 
przeważnie subwencjami Wydziału krajowego — 
bo cent doc tku czyni w powiecie tylko 530 złr. 
aw., a powiat wraz z dodatkiem szkolnym płaci 
20°/, rocznie dod< tku od podatków na potrzeby 
Rady powiatowej, Frestacje dworów i gmin w 
całości są zużytkowane, gdyż powiat dopi iro zro­
bioną już drogę nznaje za powiatową ą  oprócz 
tego płyną obficie i dobrowolne datki od więk­
szych właścicieli, jak'' od br. Potockiego, hr 
Hussarzewskiej, a i inn Jtrł"ściciele i nawet gmi­
ny nie wjrmawiają.się odP datków.

Drogę krajową tale ważną jak Tarnów- 
Szczncin budował powiat w własnym zarządzie, 
a zabiegom prezesa zawdzięczyć należy uchwałę 
sejmową, która drogę tę za krajową uznała; 
obecnie zatem drogę tą  administruje Wydział 
krajowy. W tym roku zrobi się 8 do 10 kilome­
trów, pomimo braku szutru, który albo Dunaj­
cem tratwami spławiać, lub też w ziemi kopać i 
z daleka dowozić, trzeba.

W ozaziz śniadania nadzwyczaj przyjemne 
zrobił m zżzzir głc tościanina Wilka, który 
dziękując m om iłkou . toastem w cześć jego przy 
bycia, zapewnił imieniem włościan o harmonji 
społecznej, o  ytow ości ludu do pracowania nac 
dobrem powŃtfu pod przewodem klas wyższych, a 
zarazem prosiło zawiązanie spółki wodnej dla 
okolioy nad aąjścżem Dumyga do Wisły koniecznie 
potrzebnej, Marmąfok a f  mił, że zrobi co tylko 
zrobić można i dał wyraz uznaniu swemu z po 
woda tak korzystnie roi nego ducha pomię 
dzy ludem naszym.

O godzinie 1. Wyjechał marszałek drogą po­
wiatową Mędrzyohowską do kanałn spółki wo­
dnej. — Tu znowu zatrzymać się mnssę, bo jest 
to dzieło co najmniej równej uregulowaniu Żabni­
cy doniosłości.

Spółka Dąbrowska do regulacji wód dzikich 
osusza i odwadnia 16000 morgów pysznej nadwi­
ślańskiej cierni, (Tonie, Brzeźnica, Bolesław, Mę 
drzychów, Zalipie,-Podlipie, Niwki, Wola Żelichow­
ska, Kanna, Żelichów, Kłyż, Dyament). Kau ł  
i główny będzie miał 9 kilometrów długości, z któ­
rych 7i już jest skoóczonyoh. Wielka szluza na 
Wiśle w wale rządowym, kosztująca 600 złr., za­
myka kanał. W dalszych latach będą robione 
dopływowe kanały, których Uugość wyniesie 40 
kilometro*, aU którą już tytko podrzędne mieć 
będą znaczenie. Fundusze na ten cel uzyskane 
są następujące: subwencja bezzwrotna Wydziału 
krajowego w kwocie 11000 złr., pożyczka 3°/( 
z Wydziału krajowego w krwocie 16000 zł., a re 
sztę kosztów ponoszą interesowani. Cały koszt 
oprócz dopływów wyniesie prawdopodobnie 36000 
złr. Kto wie, z j&kiemi trudnościami połączone 
jest zawiązanie spółki wodnej, zwłaszcza na taką 
skalę jak spółka Dąbrowska, z jaką niechęcią i 
nieufnością zwłaszcza ze strony ludu gdzieindziej 
walczyć potrzeba, jakie przestrzenie ziemi wy­
właszczane być muszą, ten podziwia szybkość i 
energję, z jaką dzieła tej miary dokonano.

Marszałek od 1. do 7. w licznym orszakn 
oglądał roboty, pieszo obchodził wszystkie miej­
scowości, podziwiał tak szczęśliwe rozwiązanie 
przedsięwzięcia, które naswał prawdziwie z uchwa­
łom, i obiecał dalszą hojną pomoc Wydziału kra­
jowego. Włościanie w różnych punktach oczeki- 
rali marszałka, dziękowali za dokonane roboty, 

u prosili o zawiązywanie spółek i w innych oko­
licach, a wieśniak Łata wystąpił z udatną rymo­
waną mówką. Marszałek po drodze zwidził i 
szkółkę w Bolesławiu, sam egzaminował dzieci, a 
w księdze spółki wpisał własnoręcznie najzupeł

Po całodziennej, nużącej pracy udał się dr. 
Zyblikiewicz do Brnia na obiad, na który gospo­
darz zaprosił marszałka, całą Radę powiatową i 
licznych gości.

Na drugi dzień z rana, już o godzini dzie­
wiątej marszałek był znowu w Dąbrowie. Zwi­
dził szkołę, urząd gminny, którego życzeń wysłu­
chał i poparcie przyrzekł, najwięcej jednak czasu 
poświęcił Zakładowi spółki handlu skór. Pożyte­
czna to zaiste instytucja. Rzemiosło szewskie 
najwięcej po miasteczkach naszych rąk zajmuje. 
Dotychczas jednak główne z szewców ciągnęli 
zyski lichwiarze, którzy im za drogie pieniądze i 
na drogi kredyt liche skóry sprzedawali. Dzisiaj 
spółka sama kupuje skóry, wyprawia je w wła­
snej dobrze urządzonej garbarni i sprzedaje o ile 
możności najtaniej stowarzyszonym szewcom 
Obrót pieniężny wynosił w roku 1883 60.000 złr., 
a w bieżącym roku do dnia 1. maja już 25.000 
złr. Początki były skromne: pożyczka z Kasy za­
liczkowej w kwocie 1000 złr., z Wydziału krajo­
wego z rubryki „na drobny przemysł" 3000 złr. 
Dzisiaj ma spółka z inicjatywy Rady powiatowej 
założoną własną garbarnię, szewcy z okolicznych 
miasteczek do niej się cisną i proszą o przyjęcie 
do stowarzyszenia.

Przed odjazdem marszałek przyjął zaprosze­
nie na śniadanie w domu notarjusza p. Trzecie* 
skiego, gd ie zebrali się licznie Dąbrowanie.

P. Fibich w dłuższem przemówieniu, w któ- 
rem nakreślił wrażenia podróży marszałkowskiej, 
wniósł toast na cześć gościa.

W Bolesławiu dziewczęta ofiarowały mar 
szałkowi kwiaty i wieńce, a młódź wiejska w kil­
kadziesiąt koni towarzyszyła ma jako orszak ho­
norowy do Brnia.

Marszałek wyjechał o godzinie l l 1/, do Tar­
nowa, a pozostawił w całym powiecie miłe wspo­
mnienie i otuchę do dalszej pracy.

Korespondencje.
Witdeń 22. mąjii.

(Z  Koła polskiego. — Wybory do ddegacyj. — 
Ustawa o należy (ościach. — Komisja oszczędne- 

śdowa.)
(==) Wczorij wieczorem odbyło Koło polskie 

znów posiedzenie, poświęcone dokończeniu szcze­
gółowej rozprawy nad VI rozdziałem ustawy prze­
mysłowej , której na posiedzeniu oDegdajszem nie 
doprowadzono jeszcze do końc Zgodzono się w 
ogóle głosować za wnioskami komisji przemysłowej, 
nie dając inicjatywy do żadnych poprawek. Na­
stąpiło potem mianowanie kandydatów do delega- 
cyj wspólnych, do których wybory odbędą się w 
Izbie jutro, prawdopodobnie na posiedzeniu wie- 
czornem. Koło postanowiło wybrać ze swego gro­
na tych samych członków, którzy w latach po­
przednich byli wybierani, ą których imiona poda­
łem w liście wczorajszym. Dodać tu tylko należy, 
że i p. G r o c h o l s k i  wybrany został i przy­
jął wybór, nie wzbraniając się przyjęcia tego o- 
bowiązku na swe barki, mimo, że początkowo miał 
zamiar uchylić się tym razem od wyboru, ze 
w zględu  na stań swojego zdrowia. Tym sposobem 
stało się oczywiście zbytecznem powołanie p. Ło­
zińskiego na drugiego zastępcę, jak to było w 
projekcie, gdyby p. Grocholski nie przyjął był 
wyboru.

Wreszcie miała być na wczorajszem posie­
dzeniu mowa o obecnym stanie sprawy reformy 
ustawy o należytoścach skarbowych, a mianowicie
mieli członkowie Koła, do zbadania tej sprawy 

niejsze swoje uznanie dla jej manipulacji wzo-1 wybrani, zdać Kołu sprawę z narad wspólnych
rowego porządku w rachunkach. | % członkami innych klubów prawicy i przedsta­

wicielami rządu, których celem było przygotować 
się do załatwienia tej sprawy na początku przy­
szłej sesji Rady państwa. Czy sprawozdanie to 
złożone było wczoraj i ozy owe narady doprowa­
dziły do jakich rezultatów, nie wiadomo nam je­
szcze w tej chwili. Mamy wszakże powody przy­
puszczać, że ustawa o należytościach przyjdzie 
rzeczywiście z początkiem sesji jesiennej pod 
obrady Izby poselskiej. Czy jeduak będzie zała­
twioną w myśl znanych już dokładnie wymagań, 
to znowu kwestja, na którą stanowczej odpowie­
dzi nie mamy. W każdym razie rząd powinienby 
pamiętać, że a lg i, których Koło polskie żąda w 
tej ustawie dla naszego stanu włościańskiego, są 
tego rodzaju, że ich uwzględnienia Koło nigdy 
domagać się nie przestanie. Jeżeli więc nie da 
się uzyskać ulg tych przy sposobności reformy 
ustawy o należytościach, to żądania odnośne po­
stawione będą samodzielnie i będą się powtarzać 
tak długo, dopóki nareszcie nie doprowadzą do 
pożądanego rezultatu. W sprawie tej postępowało 
Koło dotychczas stanowczo i konsekwentnie i po­
mimo niezliczonych trudności, wynikłych tak z na­
tury rzeczy, jak i ze sposobu jej traktowania po 
za kulisami parlamentu, a podwojonych różnoro­
dnością życzeń ze strony pojedynczych klubów pra­
wicy — nie okazało dotychczas chęci odstąpienia 
od swych żądań, wypływających z najistotniej­
szych potrzeb naszego krają. Jeżeli więc Koło 
wytrwa w tym kierunku, to sprawa może być 
jeszcze jak najkorzystniej załatwianą. Stanowczość 
bowiem i konsekwencja są pierwszemi warunkami 
wszelkiego powodzenia na polu pracy, tak samo 
politycznej, jak i każdej innej.

Z nowości parlamentarnych nie mamy w tej 
chwili nic do zanotowania. Z każdą chwilą coraz 
to bliższy koniec sesji parlamentarnej wyciska 
swe piętno na wszystkiem, zapowiadając, że nadcho­
dzi już czas posneby, tak nudny dla wszystkich, 
co przywykli do ruchliwego życia politycznego, 
okropny dla dziennikarza czas ogórkowy. Mamy 
wprawdzie jeszcze kilka rzeczy do omówienia, te 
jednak wymagają dłuższego czasu, tak że musimy 
poświęcić dla nich list osobny. Tymczasem zaś 
jedną tylko jeszcze zanotujemy wirdomość. Przy­
pominacie sobie zapewne ową „ ko m i s j ę  o s a c z ę -  
dnoś c i ową " ,  zwołaną przed paru laty przez 
ministerstwo skarbu celem zastanowienia się nad 
środkami możliwej oszczędności w administracji 
państwa. Dowiadujemy się  ̂ iż komisja ta ma dziś 
odbyć posiedzenie, a w iwiązku z tern słychać, iż 
zbliża się czas, w którym wyniki narad tej k omi- 
sji streszczone zostaną w sprawozdania, a zawar­
te w niem wnioski przedłożone będą minister­
stwu. ______________

Ziemie polskie.
Warszawa 20. maja. Wiedeński Neu. W. 

Tagblałt znów powtarza pogłoskę o zamierzonej 
podróży cara z (żoną do Królestwa Polskiego. 
Carstwo mają zabawić dni 8, przyczem polowania 
w lasach księstwa Łowickiego i przeglądy wojsk 
będą odegrywać główną rolę. Na polowania te 
ma być zaproszonym arcyksiąże Rudolf a może na­
wet i sam Fran. Józef ale to rzecz jeszcze w pro­
jekcie, dalekim od urzeczywistnienia. Dobrze robi 
Tagblatt. że powyższym doniesieniom swoim sam 
pierwszy nie dowierza; my tembardziej. — Na 
przedstawienie Dreatelna rząd ma zaprowadzić 
kolonizację moskiewską w kijowskiem generał- 
gubernatorstwie; ziemie będą rozdane urlopowa­
nym żołni rzom, drobnym czynownikom i nauczy­
cielom wiejskim pod warunkiem, że będą sami go­
spodarować i nigdy ich się nie pozbędą, szczegól­
nie w polskie ręce. Mi to być skuteczny środek

Kronika paryska.
II.

„Salona tegoroczny.
Paryż 10. maja.

 aj dla Paryża jest miesiącem „Salonu."
Jest to question du jowry której zaćmie nie ado- 
łają ani wybory do rad municypalnych, ani spra­
ny tonkińskie lub egipskie... Wystawa rozpoczyna 
się z pierwszym brzaskiem majowego słońca i 
trwa cały miesiąc. Wszystkie muzy barw i kształ­
tów z całej Francji, i z całego niemal świata, 
zbierają się wtedy na popis doroczny w Palais 

Industrie na Polach Elizejskich.
Przed otwarciem „Salonu" dla szerszej pu* 

bliczności, zwidzą go prezydent republiki i mini­
strowie; następnego dnia komitet wystawy roz­
syła zaproszenia na ternissage, a potem dopiero 
„Salon" -otwiera swe podwoje dla ogółu. Na „Vćr- 
nissage" daje sobie rendez~vóus cały inteligentny 
i elegancki Paryż, a nadobne Paryżanki zaćmie­
wają wtedy dzieła sztuki swemi strojami, wdzię­
kiem i szykiem. Każdy zresztą obynrtel Paryża, 
nie wyłączając najskromniejszego ouvrier% nie 
odmawia sobie przyjemności od widzenia „ Salonu" 
raz przynajmniej, co mu przychodzi dość łatwo, 
podwoje bowiem przybytku sztuki stoją w nie­
dziele i  święta dla wszystkich obywateli otworem 
bezpłatnie.

A jest czemn się przyjrzeć i jest co podzi­
wiać! W roku bieżącym znajduje się w Salonie 
2.500 obm ów ; 800 rysunków, akwareli, pasteli, 
miniatur etc., do 1000 utworów dłuta, 500 oka­
zów sztuki rytowniczej i 200 planów ,rchitekto- 
nicznych.

U wejścia spotykamy naprzód tak zw. Jardin 
de 8cvipture, prawdziwy ogród s kwiatów i zie­
leni, pośród której rozstawione są rieźby w har- 
monijnem ugrupowaniu. Obszerna i ysoka hala 
z oszkloną powałą mieści tu cały las posągów

biustów, postaci mitologicznych i grup rodzajo­
wych. Kult nagich kształtów na wzór Grecji 
przeważa. Mimo jednak całego poszanowania dla 
świata klasyoznego, co za postęp w wykończeniu 
i urozmaicenia zaklętej w marmurze myśli, gdy 
porównamy muzeum Luwru, gdzie zebrano tyle 
antyków a „Salonem". Dwie te wystawy dzielą 
wieki całe, które i w tym kierunku nie zbiegły 
bez wielkiego postępu.

Z „Salonu rzeźby" przechodzimy na galerje 
i do 33 salonów pierwszego piętra, mieszczących 
obrazY. Z katalogiem w ręku rozpoczynamy — 
któż jednak zdoła wszystko to spisać i opisać 
w ramach jednego fejletonu! Przed oczami widza, 
jak w kalejdoskopie, przesuwa się cały św.at pę­
dzla, mieniący się wszystkiemi kolorami tęczy i 
wabiący oko czarem kształtów, przemawiający do 
nas całemi dziejami ludzkości, a wzruszający 
okropnemi lub wspaniałemi dramaty.

Wszystkie prawie rodzaje malarstwa licznie 
są reprezentowane — * wyjątkiem religijnego, 
które posiada na wystawie parę zaledwie i to 
nie odznaczająoych się niczem obrazów. I tu 
znowu co za różnica, bijąca bardziej jeszcze w 
oczy, między I uwrem i Salonem 1 Natomiast mi­
tologia gr cka nas *ęczyła i obecnemu „Salonowi" 
bardzo wiele tematów, wskazując na bliskie po­
krewieństwo czasów dzisiejszych z pogańskim hel­
lenizmem. Dwaj najbardziej rozchwalani przez 
krytykę paryzką malarze francuscy, Puris de Cha- 
Tanaes i Bouguereau, wzięli temat do swych obra­
zów i  tego świata. Pierwszy wystawił wielkie 
płótno: „Gaj święty, miły muzom,“ drugi: „Mło­
dość Bachusa." Wyznajemy jednak, że nie poj­
mujemy wcale zachwytu dla tych płócien. Kła­
dziemy go całkowicie na karb licznych medali i 
orderów, jakie otrzymali już obaj mistrze. I wy­
bór tematu, uświęconego od wieku, gdzie potrze­
ba tylko zręcznie naśladować i malować z fanta­
zji, przyczynił się niewątpliwie do tego pochwal­
nego chóru. Obraz taki nie wywoła krytyki nie- 
przyjaźnej, nie obudzi żadnej opozycji, byleby był 
tylko narysowany poprawnie. Nie unosimy się

też wcale nad kolorytem „Gąju muz ," owszem, 
wydaje on się nam mdłym i brudnym; nawet ry- 
snnek jest zamazany i daleki od poprawności. 
Obraz przypomina stare gobeliny. „Młodość Ba­
chusa" odznacza się świetnym kolorytem i cudo­
wnym rysunkiem — niczem jednak więcej.

Obrazów historycznych w stylu szerokim nie 
spotykamy u cale na wystawie tegorocznej, z wy­
jątkiem „Hołda pruskiego" Matejki, który nieza- 
przeczenie dzierży prym w tym dziale. Krytyka 
francuska narzeka wprawdzie na zbytek barwy 
czerwonej i brak powietrza w obrazie, mimo to 
jednak nie może mu odmówić wielkich zalet. 
Przyznaje je jednak tylko od niechcenia, rozpisu­
jąc się natomiast szeroko o „Gaju muz." Oba 
obrazy wiszą w jednej sali naprzeciw siebie — 
oczywiście płótno pana Puris w lepszem oświe­
tleniu.

Z obrazów historycznych zwraca uwagę płó­
tno znacznych rozmiarów ucznia Cabanela, fran­
cuskiego malarza, Fr. Flamenuga. Obraz przed­
stawia epizod z wojny W^ndejskiej. Artysta przed 
stawił wzruszający dramat z dziejów walki do­
mowej. Z tutejszych obrazów wyróżnia się De- 
taille’a .Wieczór pod Rezonville", epizod z wojny 
francusko-pruskiej. Oddziały kt.walerji i piechoty, 
wyciągnięte na długiej lii i wracają z krwawej 
utarczki z Niemcami w okolicach Metzu. Wszę­
dzie porozrzucane trupy żołnierzy i koni; wieś 
zburzona, palą się zgliszcza i domy. Zachodzące 
słońce oblewa cały krajobraz różowem światłem, 
którego gra wybornie udała się malarzowi.

Wielkioh rozmiarów obraz Cormona, przed­
stawiający powrót z polowania na niedźwiedzi z 
czasów epoki kamiennej, stanowi przejście niejako 
z oddziała historycznego do rodzajowego. Cała 
rodzina, kobiety i dzieci, wszystko odziane li w 
skóry, przyjmuje w grocie jakiejś u domowego 
ogniska mężów, którzy przydźwigali olbrzymiego 
szarego niedźwiedzia. Środek obrazu zajmuje ów 
niedźwiedź i siwy starzec, patrjarcha rodziny, 
siedzący na miejscu poczestnem przy tej uroczy­
stości. Fizjonomje tych ludzi „kamiennych" tchną

dzikością, a z całych postaci bije wielka siła mu­
skularna, która była wówczas wszystkiem.

Dramatycznych i krwawych scen, epizodów z 
bistorji nie brak — wyróżniających się jednak nie 
wiele. W ogóle Salon tegoroczny, zdaaiem wytra­
wnych krytyków tutejszych, nie wystawił ani je­
dnego płótna, któreby zwracało na siebie powsze­
chną uwagę. Znawcy odkryją tu lub owdzie czę­
ściowe zalety, znakomitego jednak obrazu szukać 
trzeba ze świecą W tym ogromnym natłoku u- 
tworów pęzla, wykonanych w ogóle poprawnie, 
trudno się doszukać czegoś niezwykłego. Żaden 
przytem kierunek w malarstwie nie panuje obe 
cnie tak wszechwładnie, żeby wysuwał się na­
przód i pozostawiał w cienia obrazy. Jest wszy 
stkiego po troszę. Obrazów rodzajowych i kraj o 
brązów dosyć, nie nazbyt jednak. Kierunek rea­
listyczny w niektórych obrazach przebija wido­
cznie; w innych widzimy próby czystego natura­
lizmu , zwrot ten jednak ani liczbą obrazów, ani 
wykonaniem nie imponuje jeszcze.

Kilku z naszych malarzy nadesłało również 
swe prace. Prócz wielkiego obrazu Matejki, na 
wyróżnienie zasługują jeszcze dwa obrazy naszych 
malarzów, cieszących się już zasłużonym rozgło­
sem. Józef Brandt nadesłał obraz średnich roz­
miarów („Passage critiąue"), przedstawiający spo­
tkanie się na grobli, gdzieś na Wołynia lab Po­
lesia, zamaszystej czwórki szlacheckiej z parokon 
k ą , wiozącą beczką smoły. Oczywiście wól zjeż­
dża i  drogi przed bryczką, czy tarantasem, wo­
źnica sierdzi się na swego plebeuszowskiego ka­
mrata, konie się mięszają trochę, a siedzenia zaś 
wychyla się charakterystyczna twarz starego szla­
chcica w burce, z długiemi siwemi wąsami. W ca­
łym obrazie dużo werwy zamaszystej i życia. Za 
tło służy wiosenny krajobraz ; moczary porosłe 
kaczeńcem i młyn niski omszony, klekoczący przy 
drodze. Słyszałem jakąś Francuzkę, robiącą z mi­
ną znawczyni uwagę, źe to „du hongrois", choc 
obrazę’ to tak polski, a na obrazie napisano wy­
raźnie: „Józef Brandt z Warszawy.*

Charakterystyczny także epizod wydarz/ł się

z „Hołdem pruskim* Matejki. W pierwszych 
dniach wystawy wyryte było na tablicy przy­
twierdzonej do ramy jaknaj wyraźniej, że to 
„ Albert duc de Prusse — Fondateur (założyciel) 
de la Pologne, prete serment de fidelite au roi 
Sigismond Ier. a Cracovie". Francuzi patrzył i 
kiwali głowami nic z tego nie rozumiejąc — do­
piero później fondateur zmieniono na feudataire 
(wasal). Czy i po tej poprawce wiele rozumieli, 
rątpię.

Chełmoński wystawił „Wesele Krakowskie" 
(„Le carneval en Pologne", jak powiada katalog), 
pędząc w kilka sań po śniegu. Na przodzie ka­
pela żydowska, przygrywająca od ucha, a potem 
cały korowód, zaginający się w półkole. Obrai 
malowany z rozmachem, właściwym utalentowa­
nemu malarzowi. Płótno niewielkich rozmiarów 
zawieszone jest dość wysoko i ginio w powodzi 
tylu innych.

Studja i portrety nadesłali: Merwart, Rejchan 
Stanisław, Dziękowska Kazimiera, Przepiórski, 
Bilińska..

W dziale ,-zeźb wyróżnia się bas-relief Cy- 
prjana Godebskiego „Geniusz Ojczyzny, osłania­
jący skrzydłami dwie sieroty". Jest to model gro­
bowca. Na wzmiankę zasługują utwory dłuta 
dwóch m łodych  rzeźbiarzy krakowskich: Kossow­
skiego „Gal umierający*, na podstawie ustępu 
z Micheleta i Łosika „popiersie". Znajdujemy tu 
takie w tym dziale biusty: Marcinkowskiego i p. 
Matyldy z Warszawy, uczennicy Godebzkiego.

W dziale „gravure“ spotykamy się z dwoma 
portretami Jasińskiego Feliksa.

Dnia 15. maja otwartą zostanie w Paryżu 
druga wystawa artystów niezawisłych, złożona 
przeważnie z obrazow odrzuconych przez komitet 

Salonu*. Między niemi zwraca podobno uwagę 
Borgia s’amnse“, który wywołał wielkie zgor­

szenie w łonie komitetu. Wystawa ta  obejmie 
przeszło 500 płóoien. E. P.
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„obrussienja" kraju, na który to a*odek jak i na 
poprzednie, możemy patrzeć z całą spokojnością. 
Parę tysięcy rodzin kacapskńh nie odejmą wła­
ściwego charakteru ziemi ruskiej; kaeapi sami 
raczej zmienią się z biegiem cza»u w Rusinów, 
aniżeli przerobią tych ostatnich na Moskwę. — 
Dma 16. bm. nastąpiło w Tomaszowie rawskim 
otwarcie oddziału Banku państwowego, na którem 
obecni byli gubernator Piotkowskij, Zinowjew, 
rz. radca stanu von Essen i prezes Izby skarbo­
wej Stange. Aktu erekcji oddziału dopełnił pop 
prawosławny, specjalnie w tym celu do Tomaszo­
wa sprowadzony.

Nasze zdrojowiska.
Dziwić się należy, iż kapitaliści rozporządza­

jący gotówką 15 do 20.000 złr. nie budują do­
mów w zdrojowiskach. W Krynicy np. wybudowa­
no dom ładny za 10.000 złr., a umeblowanie 
i urządzenie kosztowało 10.000 złr. Mieszkania oą 
przyzwoite, wygody wszelkie, warunki higieniczne 
z całą ścisłością uwzględnione i dom przynosi 
przez 60 dni sezonowych 10°/0, pomimo, że ceny 
miesznań wcale są umiarkowane. Możnaby zaś do­
wieść cyframi, że liche domki przy zdzierstwie 
właścicieli przynoszą 50% przez dwa miesiące!

To nas prowadzi do omówienia ceny mie­
szkań. Przedewszystkiem zwrócić należy uwagę na 
to, że ceny te nie podlegają żadnej kontroli i ze 
z tego powodu dzieją się nadużycia wszelkiego 
rodzaju.
i Z a m a w i a  ktoś mieszkanie np. w maju na 
lipiec, płacić więc musi nie za lipiec, podczas 
któiego mieszkanie zajmować będzie, lecz od 
d n i a  z a m ó w i e n i a ! !  To jest zdzierstwo, które­
go władze ścierpieć nie powinne. Bardzo często 
ktoś ułożył się i z góry za mieszkań’ 3 zapłacił, 
tymczasem napływ gości się zwiększył, właściciel 
domu pewnego dnif zjswia się i oświadcza, iż po­
dwaja cenę. Gość protestuje, ale musi zapłacić 
lub też wynieść się, przyczem przepada zapłata 
już złożona. Właściele domów postępują przytem  
w porozumieniu z faktorami, którzy chwytają jak 
w szpony chorych, a szczególniej kobiety i wyzy­
skują na współkę. Czy jest jakie oko, cuby fakto­
rów i ich machinacje śledziło? Jan we wszyst- 
kiem, tak i w tym względzie chorzy padają ofiarą 
wyzyskiwania.

Oprócz domów rządowych i kilku prywatnych 
w Krynicy, oprócz kilku wil w Szczawnicy i ki1 ku 
domów w Żegiestowie, sprzęty w ogóle w na­
szych zdrojowiskach są obrazem nędzy rozpaczy. 
Jeżeli stołki i stoły nie są od siekiery, co się 
często wydarza, to są one zbieraniną z różnych 
tandet i z różnych czasów.

Czystość jest balastem. Nawet tam, gdzie 
jeden jest właściciel całego zakładu, w którego 
interesie oyłoby mieszkanie dobrze i nęcąco ume­
blować, razi lekceważenie g o ś c i a  i włs.snego in­
teresu. Jakaś krótka, trzęsąca się od starości 
kanapka, której sprężyny ciekawie wyglądają, dla 
zobaczenia, kto będzie tak szalony, aby jak mówi 
Mol;eroweka Cothos, powierzyć się ich uściskom; 
licha, balansująca szafka, mały, idealnie brudny 
stolik, dwa stołki, oto wszystko. Za umywalnie 
służy jeden ze stołków, który następnie wytrzeć 
należy, jeżeli kto pragnie usiąść. Prawda, jest 
jeszcze kawałek szkła w stłuczonych ramach, 
mający wyobrażać źwierciadło.

Łóżka odpowiadają reszcie sprzętów. Przejdź­
my teraz do innego przedmiotu. W całej Europie 
płaci się za mieszkanie wraz z pościmą, to jest 
sommier elastique, materac, poduszki, kołdrę i 
prześcieradła, ręczniki, serwety itd. ' rmczasem 
w Żegiestowii np. oświadczają, że jej nie ma, bo 
nikt nie przewidywał, żeby goście kąpielowi przy­
bywali bez pościeli. Wielka łaska, jeś». dadzą 
siennik, a na żądanie dodaj |  nawet materac, ale 
każą zań osobno płacić. To już szczyt naiwności. 
Jak można wymagać, iby chory, jadący np. i  
Dynaburga i Kijowa, lub innego odległego miasta, 
wiózł z sobą pościel całą! A te opłaty za ma­
terace praktykują się prawie wszędzie. W Kry­
nicy i Szczawnicy są właściciele lichych domków, 
żądający dopłaty, za materac 10 ct., za każdą 
kołdrę 10 ct., za poduszkę 5 ct. dziennie.

Czy władze nio mogą pohamować tak go 
polowania na wszelakie okazje do zdzierstwa?

Następuje teraz z porządku rzeczy sprawa 
pierwszorzędnej wagi, mianowicie żywność.

(D. c. n.)

K R O N I K A
Lwów dnia 2Ł maja.

Wiadomości osobiste. P. Wacław Dams ki ,  
rodem z Wieprza pod Andrychowem w Galicji, otrzy­
mał na uniwersytecie Jagiellońskim stopień dr. wszech 
nank lekarskich. — Stanisław Moni us z ko ,  żołnierz 
wojsk polskich w latach 1812 i 1830, urodzony 
na Litwie w 1790, zmarł w Gwoźdzcu dnia 19. bm. 
Zgrzybiały staruszek powszechnie był poważany. —  
Grający od lat 15 z wielkiem powodzeniem role Ba­
rabasza w widow.sjtach pasyjnych w Oberammergan, 
Jan A l l e n g a r ,  zmarł temi dniami w wiekn lat 
71. — B a r c e w i c z  otrzymał propozycję od Mar­
celi Sembrich-Kochańskiej, ażeby na warunkach bar­
dzo dla niego korzystnych, towarzyszył jej w wy­
cieczce artystycznej do Stanów Zjednoczonych. —  
La mmo n t  dn Pont ,  naczelny dyrektor wielu fa­
bryk amerykańskich, zginął w skutek wybuchu nitro­
gliceryny w jednym ze swoich zakładów. Zostawił 
on po sobie blisko 3 miljony funtów szterlingów ma- 
jątkn osobistego.

Nabożeństwa jutrzejsze. W kościele k a t e d r a l ­
nym snmę celebrować będzie ks. kanonik Hansman, 
a kazanie powie ks. Widajewicz. — W kościele 
0 0 . D o m i n i k a n ó w  odprawi sumę ks. Jakób Pa- 
tlewicz, a kazanie będzie mieć ks. Wincenty Po- 
dlewski. — W kościele 0 0 . B e r n a r d y n ó w  sumę 
celebrować będzie ks. Czesław Bogdalski a kazanie 
powie ks. wikary.— W kościele 0 0 . Karjmel i tów  
nabożeństwo zwykłe.

Posaii dla ubogich dziewoząt. Dnia 24. czer­
wca odbędzie się we Lwowie w kaplicy św. Zofii 
przed południem po mszy św. losowanie z fundacyj 
posagowych, mianowicie : Jana Antoniego Łukiewicza 
w kwocie wygrywającej 4761 złr, ; Wincentego Ło­
dzi Ponińskiego w kwocie wygrywającej 600 i 300 
złr. i Elżbiety Czarkowski.i w kwocie wygrywającej 
82 złr. a) Sieroty znajdujące s'ę obecnie na wycho- 
wanin w zakładzie Sióstr Miłosierdzia św. Kazimie­
rza, a chcące brać ndział w osowanin z fundacji 
Łukiewicza, mają najdalej do 20. czerwca zgłosić się 
u przełożonej zakładn, tudzież w urzędzie parafial­
nym obrz. łac. św. Itikołaja we Lwowie i tam udo­
wodnić swe uprawnienie do losowania, b) Do loso­
wania z fundacji Ponińskiego przypuszczone będą

dziewczęta, -tor. udowodnią, że są religii katolickiej, 
z rodziców ślnbnych, w Galicji urodzone i zamieszka­
łe, że 8-my rok życia ukończyły, a 24-go nie prze­
kroczyły, że są ubogie itd. R>dzice lnb opiekunowie 
dziewcząt, chcących brać udział w losowaniu, mają 
wnieść pisemne podanie w wyż wymieniony sposób 
opatrzone w potrzebne doknmenta, do Namiestnictwa 
najdalej do dnia 16. czerwca, c) Do losowania z fnn- 
dacji Czarkowskiej będą przypuszczone dziewczęta 
nie mniej jak 8-my, a nie więcej jak 24-ty rok żj 
cia liczące, bez względu na to, czy wcale rodziców 
nie mają, lab też tylko ojca albo matkę. Podania 
wnosić jak przy fnndacji Łnkiewicza. Dziewczęta, 
które już raz wygrały posag, wykluczone są od lo­
sowania.

Stypendjum dla artystów. "W celu rozdania 
fnndnszów przyzwolonych nstawą finausową na rok 
bieżący na stypendjnm dla artystów nbogich, a roku­
jących w przyszłości nadzieję, wzywa Namiestnictwo 
tych artystów, którzy pracują w dziedzinie poezji, 
muzyki, malarstwa i sztuk plastycznych, a pragną 
uzyskać jednorazowe stypendjnm, ażeby, skoro mogą 
dopełnić potrzebnych ku temu warunków, wnieśli po­
dania swoje do Namiestnictwa najdalej do 15. lipca 
1884. W tych podaniach należy : a) opisać przebieg 
dotychczasowego kształcenia sie w zawodzie artysty­
cznym i wykazać stosunki majątkowe i familijne pe­
tenta ; b) wskazać w jaki sposób zamie-za proszący 
z uzyskanego stypendjum korzystać w celn dalszego 
kształcenia się i c) dołączyc do podania okazy, przed­
stawiające artystyczne prace proizącego, z któiych 
każdy z osobna ma być oznaczony imieniem autora.

Uniwersytet czerniowiecki. Ńa wtorkowem po­
siedzeniu czerniowieckiej Rady miejskiej, pp. Lnpnl, 
Pitey i Wexler wystosowali do prezydenta miasta 
następnjącą interpelację: „Wobec faktn, iż ko
leginm profesorów wydziału filozoficznego w tnte, 
szym nniwersytecie postąp owiło wczoraj odnieść się 
do rządu z prośbą, by wszechnicę czerniowieeką 
przeniesiono do Berna, uprasza się nsilnie p bur­
mistrza, by przeciw tym zamiarom energicznie wy­
stąpił. Grzechem i samobójstwem byłoby spokojne za­
chowanie się wobec zniesienia w Czerń iowcach uni­
wersytetu, tego wspaniałomyślnego podarki Jego c. k 
Mości, któregc Najwyższe imię nosi — nniwersytetn, 
który ustanowiono z powodu stuletniej rocznicy przy­
łączenia Bukowiny do Anstrji, który luaność przy- 
ęła z zachwytem, i który miasto ma obowiązek 

chronić, jako drogi klejnot. Reprezentacja gminy po­
winna użyć wszelkich sposobów, by istnienie wsze­
chnicy ani na chwilę nie zostało zachwianem."

Obskurantyzm. Ze sfer rnskich, jauem polono- 
fobji zatrutych, mamy od kilkn tygodni restancje, 
które niepodobna pominąć. Wystawę obrazów Matejki 
we Lwowie odwidziły cztery razy z rzędn uczeń 
nice seminarjnm nauczycielskiego, a uniesione wiel­
kością i sławą mistrza, postanowiły mn przesłać w 
dowód nwielbienia skromny npominek. Od składki na 
ten cel ostentacyjnie wyłączyły się dwie| panny, w 
rnteńskicm ogłnpieniu wychowane, i Nowy Protom 
z tego powodu wypalił im kadzidło, od którego owe 
córy nssofilizmn z pewnością dostąp zawrotu głowy. 
Nie wiemy, śmiać się czy litować nad puszczykami 
i sowami ciemnoty, których razi promienne światło 
genjuszu.

Fabryka p. Br. Deskura.przy ulicy Balonowej,
na Źółkiewskiem mimo one^dajszego pożar' i straty  
dotkliwej nie przerwała wcale ruchń i'uskhtert*nia 
wszelkie zamówienia.

Na kolonje wakacyjne ofiai owa1 p. Z Richiman 
5 złr.

Trafiki. Pan Br. Jorkasch-Koch, wiceprezydent 
dyrekcji skarbu, wydał w tych dniach rozporządzenie, 
nakazujące wszystkim trafikom, aby dla wygody pu­
bliczności w soboty i święta wyręczali się przez za­
stępców pod zagrożeniem utraty koncesji w razie nie­
przestrzegania tego rozporządzenia.

Odznaczenie. Dr Ant. W i e r z e j s k i , prof. 
gimn. św. Jacka w Krakowie i pryw. docent zoologji 
w nniwersytecie Jagiell., otrzymał ty m  nadzwyczaj­
nego profesora nniwersytetn.

Wystawa obrazów 1. Matejki w Wrocławiu, ma 
świetne powodzenie. Dnia 21. bm. zwidził ją hr. 
Moltke, i inni dygnitarze wojskowi i cywilni.

Burmistrz kołomyjski, dr Trachtenbar g , bawił 
we Lwowie i udał się także do Wiednfi, celem uzy­
skania pożyczki gminnej w kwocie 150,000 zł., a to 
dla nabycia na własność miasta instniejących koszar 
wojskowych i budowy nowych koszar, w których ma 
być umieszczony trzeci bataljon wojska.

Nowe pięćdziesiątki. Urzędowa Wiener Ztg 
ogłasza komnnikat wspólnego ministerstwa skarbu, 
dotyczący emisji banhno ów 50-guldenowych austr. 
walnty w nowej formie i z daty 1. stycznia 1884. 
Mają one firmę c. k państwowej kasy centralnej i 
datę *1. stycznia 1884*. Dotychczasowe 50-gulde- 
nowe banknoty z daty „25. sierpnia 1866“ przyj­
mowane będą p r z y  p ł a c e n i n  przez wszystkie 
kasy krajowe i nrzędy anstro-węgierskiej monarchji 
do 31. maja 1885. Od 1. czerwca 1885 do 31. maja 
1886 przyjmować będzie te stare banknoty przy pła­
cenin jedynie c. k. państwowa kasa centralna w Wie 
dnin i kr. kasa centralna w Peszcie, podczas gdy 
w tym czasie wszystkie inne kasy krajowe będą mo­
gły tylko mieniać stare na nowe. Od 1. czerwca 
1886 kasy i nrzędy anstro-węgierskiej monarch i nie 
będą jnż przy płacenin przyjmować starych bankno­
tów. Natomiast wymiana możliwą będzie do 31. maja 
1888. Od 1. czerwca 1888 do 3 i. maja 1889 mo­
żna będzie je wymienić jedynie wskutek ostemplo 
wanego podania na podstawie zezwolenia wspólnego 
ministerstwa skarbn. Pc 31. maja 1 39 stare bank­
noty tracą swą wartość i nie będą wymieniane.

Zaginął bez wieści Grzegorz Oborzyński, wła­
ściciel realności przy nlicy Wnleckiej, liczący lat 48, 
żonaty, ojciec trojga dzieci, wzrostu niskiego, twarzy 
okrągłej, z czarną brodą, ubrany w niebieskiej su- 
kieunej bluzie i w wysokich butach. Wydajł się on 
dnia 17. bm. z domn i odtąd nie dał o sobie żadnej 
wiadomości.

Klęską pożaru nawidzone zostało przedwczoraj 
w nooy miasto Bełz. Ja donosi telegram Gazety 
Lwowskiej, ogień wybuchł o godz. 2ej w nocy w 
Rynku miasta i szerząc się pochłonął 53 domów mie­
szkalnych, należących do żydów. Strata wynosi około 
20.000 złr. Bez dachu, odzienia i żywności pozo­
stało 86 rodzin, liczących 370 osób. Starostwo 
sokalskie zarządziło niesienie doraźnej pomocy pogt - 
racicom Ogień być podiożony.

Sprostowanie. Czas doniósł był o usił iwanem 
samobójstwie zastępcy na^zyciela gimnazjom św. An­
ny w Krakowie, p. Józefa Laonhardta. P. Launhardt 
wypadek wyjaśnia w następujący sposób: „W N. 116 
Czasu z dnia 20. bm. znajduje się wiadomość w kro­
nice, że zastępca nanczyciela w g.mnazjnm św. Anny, 
Lannhardt, zamierzał odebrać sobie życie, otknięty 
nią boleśnie, a niesłusznie, *praszam o przyjęcie ńi 
niejszego sprostowania i wyjaśnienia. Kupiwszy wczo­
raj w poindnie wraz z doktorem Z. dwnrnrkowy p i■ 
stolet dla mego szwagra, mieszkającego na ws i , na­
biłem go prochem i kilka * iw u uur‘ śrutu zajęczego,

chcąc go później na błoniach wyprób iwać. Przy spu­
szczania kurka pistolet wypalił, nabój poszedł w róg 
izby w kiernnku wprost przeciwnym od miejsca, w 
którem stałem. Na odgłos strzała powstało zbiegowi­
sko , pojawiła się komisja policyjnr ; ruch w całym 
domn, fizjonomje to wystraszone, to obleczone powagą 
nie licuj? ią ze zwykłym drobnym przypadkiem, takie 
jakieś komiczne na mnie wywarły wrażenie, że ua 
zapytani i reprezentanta policji, co się itało? odpowie - 
dz-ałem: „Strzeliłem", a na dalsze zapytania dałem 
krótką Odpowiedź: „To moja rzecz", nie życząc sobie 
wcale dalćj się tłnmaczyć. Kto się na serjo zastrzelić 
pragnie, ten pewnie śrutem zajęczym nii nabije broni 
i nie skieruje jej w róg pokojn, jak właśnie ja uczy­
niłem, manewrnjąc koło pistoletu. Kraków 20. maja 
1884. Józef La mhardt, zutepca nanczyciela giran. 
św. Anny.

Grady. W ostatnich dniacL kronika wypadków 
elementarnych doniosła o gradach, które koło Brzeżan, 
w Rohutyńskiem, w Buczackiem, w Kołomyjskiem i w 
Tłamackiem wyrządziły znaczne szkody.

Wykaz inspekcji dyrekcji policji z d. 23. maja. 
Skradziono pann J. H ekonomowi w nocy na 22. bm. 
na nlicy Kaźmierzowskiej z wc*u knferek z rzecza­
mi, który następnie znaleziono na górze koło gma­
chu inwalidów jnż wypróżniony ; pann Józefowi K. 
w Zimnej wodzie złoty medalion od łańcuszka zegark. 
wart. 12 złr. — Pan Karol S. zgubił podczas wy­
cieczki na Pohulance złity sygnet z koroną i litera­
mi J. S. wart. 20 złr. — Znaleziono kartkę zast. 
zakł zast i kred. 1. 74558, a n Grzegorza K. za­
kwestionowano złotą szpilkę, formy kostki znaczoną 
A. C. J. K. 30. kwietnia 1884.

Bursztyn 22. maja. Wczoraj w połndnie w sku­
tek pożaru, wybnchłego n mieszczanina Macieja Ziemby, 
zgorzało 53 gospodarstw , z których zaledwie trzecia 
część była nbezpieczoną.

Buda-Peszt 22. maja Wczoiaj uwięziono tn je­
dnego z nczestników rabunkn , dokonanego w młynie 
szwajcarskim koło Cieplic, gdy w jednym z tutejszych 
kantorów próbował sprzedać dwie sztoki renty majowej 
1000 złr. Jak wiadomo, rabnsie przebrani za fignry 
nrzędowe (komisarza i żandarma), zabrali podówczas 
młynarzowi 30.000 złr. w papierach wartościowych. 
Uwięziony przyznał s ię, że się nazywa Karol R8ss- 
l er, i że wykonał rabunek Traz z bratem Franci­
szkiem, który gdy on szedł mieniać papiery, czekał 
na niego przed kantorem, ale obaczywszy, że brata 
uwięziono, nmknął. Franciszek ma posiadać jeszcze 
papiery wartościowe na 12 000 złr, Róssler zeznał, 
że rekwizyta do wykonania rabunku, jako to : kara­
bin czapeczkę urzędową, płaszcz itp, kupił w Pradze. 
Pomysł rabnnkn podsunął b. kupiec, Karol Kratz, a 
oni go wykonali, poeuem udali ńę do Hamburga, 
chcąc odpłynąi* do Ameryki; porzneili jednak ten za­
miar i zwidzili Lipsk, Drezno, Berlin, Grac, Wiedeń 
i Tryest, gdzie udało się im zmienić część papierów. 
O Franciszko Rosslerze nie ma żadnej wiadomości, 
prawdopodobnie nszedł on z Bnda-Pesztn.

Wyścigi wiedeńskie. Onegdaj zgromadziły się 
na arenie wyścigowej niezliczone tłumy publiczności. 
Powozy w pięcin szeregach przejeżdżały Drzez Pra- 
ter. Wspaniaiy 4-konny zaprząg hr. Augusta Poto­
ckiego sprowadzony z W arszawy, zwracał na siebie 
nwagę i otrzymał uznanie znawców, W wyścigu wbrew 
ogólnemu oczekiwania wygrali klacz „ Winea" bar. 
Spr.nger! Zwycięztwo przyjąt oklaskami. Ni obia­
dzie w ho eln Impćrial prekee 'J-ićkey-klubu hi E i-  
nyady wzr;ósł w wyrazach sympatycznych zdrowie 
Springera. Z powodu żałoby nie było na wyścigach 
rodziny cesarskiej, a wszystkie panie były czarno 
nbraue.

Proses rozwodowy W. księżnej Gerolsłein.
W dnin 15. b. m. zajmował się cywiloy sąd paryski 
skargą p. Hortenzji Schneider (zuauej artystki w roli 
W. księżny Gerolstein) przeciw jej małżonkowi p. 
Bionue. P. Schneider dała uastępające pod tym wzglę­
dem wyjaśnienie jednemu z współpracowników Figara, 
„Małżeństwo p. Schneider przyszło do skutku przed 
trzema laty. Intercyza zastrzegła rozdział majątków. 
Po ślubie wyjechali do Włoch i niemało zdziwiło 
eksartystkę, że ją tam tytułowano hrabiną Bionne 
P. Bionne urodził się w Neapolu z rodziców fran­
cuskich. Kiedy go żona pytała o dowody jego tytułu, 
zbył ją szorstko. Wróciwszy do Francji, pozostał p 
Bionne dla służby swej hrabią i kazał żonę swoją 
tytułować hrabiną, czego ona jednak przyjąć nie 
chciała, mówiąc ze śmiechem, że będąc „Wielką 
księżną", widziałaby się tytułem tym poniżoną 
P, Bionne oburzony szyderstwem swej małżonki wy­
brał bię zuów do Włoch, rzekomo, aby przywieźć 
swój dyplom szlachectwu, lecz w dwa miesiące potem 
dowiedziała się z dzienników, że sąd we Florencji 
dał hrabiemu Bioune zaocznie rozwó" z żoną z domn 
Schneider, skazując ua płacenie byłemu mężowi 300 fr. 
pensji miesięcznej U dał- oua się wtedy do sądu 
francuskiego, i mówi, że gdyby i ten sąd przyznał 
p. Bionne taką samą kwotę, będzie mn ją spłacać 
częściowo po 5 fr., dó czego już przyucza gołębia, 
który jej najdroższemu na różowej wstążeczce wręczać 
będzie za każdym razem 5 frankowy banknot

Malowane dyamenty. Turystów. “Zakupujących 
drogie kamienie w Paryżu, ostrzega jeden z dzto 
ników londyńskich aby się mieli na baczneśoi przea 
podstępem nżywanym z powodzeniem przez jubilerów 
paryskich. Po użyciu pewnego chenrczrego prepara­
tu. niższej waności kamienie wyglądają jak brylanty 
pierwszej wody. Niedawno dwócb paryzkich jubilerów 
skazanych zostało na 8i_eść miesięcy więzienia za 
pomalowanie jakiegoś nędznego, żółtego dyamentn z 
Przylądka Dobrej Nadziei i spi zedaDie go naiwnemu 
turyście. Ekspert, powołany przez sąd, zannrzył po­
dobny dyament w infuaji anilinowej i wobec ędziów 
zamienił go na brylant ni isłychanej piękności. Inny 
jubiler, również był niepokojony przez sąd policji 
poprawczej, za sprzedaż najczystszej wody pereł, zro­
bionych z naszyjnika ordynaryjnych, bez wartości 
pereł, które zanurzywszy w saletrzanie srebra, wy­
suszył potem na słońcu. Ofiarami tych oszust ów by- 
waji zawsze cudzoziemcy.

Piąte zgromadzenie związku austr. towarzystw 
czerwonego krzyża odbyło sie w Wiedniu d. 18. bm. 
przed połndniem pod przewodnictwem hr. Fran. Me­
ra n a. Obecni byli delegaci 32 patrjot. stowarzyszeń 
krajowych i 31 (przeważnie panie) patrjotycznych 
stowarzyszeń kobiecych. Nakoniec 37 delegatów anstr. 
patrjotycznego stowarzyszenia pomocy. Sprawozdanie 
za r. 1883 konstatuje, że najważniejsze czynności po­
kojowe zostały, spełnione. Towarzystwo liczy obecnie 
36.894 członków (o 3670 więcej jak w r. 1882). Po 
strącenia wydatków od dochodów, okaznje się zapas 
825.344 zł. w gotówce, 1.346.700 zł w obligacjach, 
696.318 zł. jako wartość inwentarze. Pierwszym wi­
ceprezydentem związku wybrany br. Fr. F a l k e n -  
h a y n , a z sekcji kobiecej hrabina Jarja T r a n 11 - 
m a n n s d o r f f .

Fałszowanie herbaty. Dzienniki rosyjskie dono­
szą, że w Żytomierza został wykryty potajemny za­
kład przemysłowy, prodnknjąoy wyborną chińską her­
batę. Zakład ten mieścił się w mieszkaniu żyda, na­

zwiskiem Łysak. Gdy policja weszła, dyrektor insty­
tucji , tj. sam Łysak, zajęty był właśnie produkcją 
i :ały był nmazany w farbie kolom mahoniowego. W 
tej postaci i farbie został Łysak aresztowany i za­
prowadzony do więzienia. Podczas rewizji znaleziono 
około 2 pudy gotowego jnż towarn w paczkach prze­
ważnie noszących etykiety „Towarzystwo braci Po- 
pow“, i napisy: „Herbata familijna", albo „Ljansin, 
gatnnek wyższj", co pozwala przyprszczać, że był i 
„Ljansin niższy." Znaleziono obol tego mnóstwo 
plomb tegoż samego towarzystwa i wszystkie przy­
rządy do farbowania herbaty, krajania liści, sałaty i 
innych roślin, z których Łysak wyrabiał nlnbione 
przez siebie dwa gatnnki herbaty. Wreszcie znalezio-

kamentó— sztuna p. Świderskie*™ niepoślednie posia­
da zalety Pierwszy akt zbudowany jest nawet po 
mistrzowsko, a charakterystyka postaci z punktu wi­
dzenia autora wyborna, mimo że djalog miejscami 
niewybredna Sztukę grano dobrze

Repertoar leałralny. DziJ w sobotę na dochód 
ompozytora i pod jego kierownictwem po raz piąty: 

„Książę Łobnz." opera komiczna w 3 aktach M. 
FąUaj

.Jutro w niedzielę wieczorem po raz trzeci: 
„Nowy dziedzic," komedja w 3 aktach Świderskiego.

W1 poniedziałek 26. bm.: „Spirytyści," komedja 
w 4 aktact Mozerr.

We wtorek 27. bm : „Bocaccio," opera kom. w
no i spory zanas prawdziwej herbaty, ale roznmie się, 
mniej Inn więcej azy używanej.

Brzytwa swatem. Przed kilkn miesiącami poja­
wiła się w jednej z goiarń przy nlicy Marszałkowskiej 
w Warszawie pierwsza cyrnl czka. Oyrniiczk„, osoba 
młoda i dość powabna , ściągnęła dla zakładu .iosns 
klientelę, zwłaszcza, że prócz samego powabu, potrą 
fiła wprawnie i delikatnie obchodzić się z brzytwą. 
Brzytwa ta stała się pośredniczką między młodą cy- 
ruliczką a pewnym introligatorem, który zamiast co 
tydzień, jak dawniej, począł się golić prawie co drugi 
dzień. Znajomość introligatora z cyruliczką, dzięki 
brzytwie, została szybko zawartą i oto w tych dniach 
młoda para stanęła przed ołtarzem. Panna młoda dała 
za wygranę dawuemn zajęcin, przyrzekając golić i 
strzydz tylko swego męża.

0  Stosunkach haremu szacha perskiegu pisze 
pewien dobrze poinformowany dziennik indyjski. Sze­
fowi ennnchów jego cesarskiej mości zdarzył się fa­
talny wypadek. Szef dwa lnb trzy razy do roku 
ndaje się do Heratn, miasta w Afganistanie, słyn­
nego ze swych jarmarków na kobiety. Cel owej po­
dróży jest podwójny. Naprzód wiezie ze sobą pan 
ten zuaczuą liczbę wyraużerowanych dam ua sprze­
daż, a następnie, i to ce' najważniejszy, zakupuje 
w Heracie piękniejsze i młodsze dziewczęta do słyn­
nego z „piękności swych" naramu Nasr Eddina. Pod 
czas ostatniej podróży swej do Heratu, naczelnika 
ennnchów napadła banda rabusiów, która nietylko 
przywłaszczyła sobie wszystkie do zamiany przezna­
czone niewiasty, ale także 3000 tomanów (około 
20.000 guldenów), wiezionych na „sprawunki" w He- 
racie. Naczelnik ennnchów wrócił do Teheranu z pró- 
żnemi rękami. Na szczęście Nasr-Eddin posiada 
jeszcze tyle kobiet w hacemie, że bez obawy spę­
dzenia żywota swego w posępnej samotności, wycz*»- 
1 wać może przyszłego jarmarku w Heracie.

Kretynizm W Austrji. Na ostatniem posiedzeniu 
lekarzy anstrjackich czytał docent, dr. Katter, bardzo 
ciekawą rozprawę o kretynizmie, dowodząc, iż objaw 
ten ;rzyma się najwięcej okolic górzystych. I tak 
przypada w Anstrji najwięcej kretynów na prowincje 
górskie, n a : Tyrol, Salconrg, Styrję i Karyntję. 
Tyrol liczy na 100.000 mieszkańców 112 kretynów, 
Salcbnrg 309, Karyntja 343, Styrja 240, podenag 
kiedy w krajach płaskich nie dochodzi ilość kretynów 
nawet 50-n. Profesor Billroth, prezes stowarzyszenia, 
twierdził, że kretynizm wyradza s!ę w górach, wsku­
tek małżeństw, zawieranych tam dość często pomię­
dzy członkami tej samej rodziny.

Złote słowa. Bluszcz zamieszcza od pewnego 
czasu aforyzmy Jokaja, wyjęte z jega dzieła pod ty­
tułem : „Przez czterdzieści lat." W aforyzmach tych 
.znajdujemy praw siwe skarby myśli i uczucia. Zna­
komity poeta i obserwator któr; jecinf pot tg tfar. » 
spędził przy antorskiem biarkn, a drugą oddał ua 
usługi swej ojczyźnie i jej sprawom pablicznym. głę 
boko zna tainiki życia i lndzkiej natury. Po fra­
gmentach, zatytułowanych : „Mężczyźni", „Kobiety", 
„Miłość" itp., podaje Bluszcz obecnie bukiet poe­
tycznych kwiatów, opatrzony tytnłem : „Wielcy In­
dzie." Kilka drobnych listków, od bnkietn tego 
oderwanych, da nam pojęcie o jego wielkiej piękno­
ści i bogactwie.

„Serce wielkich ludzi — mówi Jokaj — to ka­
mień Obejmuj je, ściskaj — pozostanie zimnem 
Uderz je — a iskrr zeń wystrzeli."

„Niejednokrotnie człowiek wielki npadł prrez 
miłość dla małej koDiety, ale nastąpiło to nie dla 
niej — małej, ale dla miłości, która w sercu wiel­
kiem jest zawsze wielką."

Czem się leczyli n .s i przodkowie? Pomiędzy 
rozmaitemi radami, jakie zawiera pewien rękopis z 
ubiegłego stulecia w r. 1794 „najłatfiejszy a nie­
omylny sposób wyleczenia ustawicznego bulu głowy 
przez Oyców Kartnzow w Berezie praktykowany, a 
kn pożytkowi wszech chorych dyktowany..." Oto skład 
cudownego środka: „Wzląfszy camphory przygarście
a szafranu nietartego wedle miary, zmieszać dokła­
dnie. Złapanego po dniu słotnym kreta ze sMry żłn- 
pić, a takową sknrę wysuszyfszy oną miksturą na- 
pchać, a przez trzy dnie i trzy noce w wilgotnej 
ziemi potrzymawszy gdy taż skóra Wonią nciągnie 
na głowę bolącą przyłożyć i 1 z]ymaó „ż do całko- 
witego wyzdrowienia..." Zachodzi pytanie co nale­
żało robić, jeżeli ból głowy od przytoczonego lekar­
stwa nie ustąpił, trudno bowiem chodzić pomiędzy 
ludźmi ze skórą kreta na głowie..

Wiadomości literackie i artystyczne.
( S t ) Teatr. Ocena kcmedji L. Św; lerskiego 

„Nowy dz i edz i c" ,  którą wczoraj i przedwczoraj 
przedstawiano na scenie lwowskiej, jest poniekąd n- 
trudnioną o tyle, że myśl, jaka tej pracy przodowała, 
nie bije z całą siłą przekonania w oczy widza i w 
uszy słnchacza. O co właśoiwie idzie autorowi ? Je­
żeli pragnął stworzyć obraz bez pretensji społecznej, 
to niepotrzebnie zabarwił go kolorytem wyznaniowym; 
jeżeli zaś zagram chciał ekonomiczną mnzykę tera­
źniejszości, to nderzył w ton fałszywy. Naszem zda­
niem sztnka zyskałaby wiele, gdyby zamiast żydów 
figurowała w niej rodzina parwenjnszów ochrzczonych. 
Niezawodnie, że w typach izraelick’ch, zwłaszcza 
tych, którym gwiazda życia pozwoliła około złotego 
cielca tańczyć na salonach c hhtorycznej przeszłości, 
leży częstokroć niezrównana vis comica, ale powinna 
ona nas rozśmieszać koeztem prawdy. Izydor Musman 
nie jest żydem; powiedzmy otwarcie, że jest on za 
głupi, aby mógł uchodzić jako typ semickich wywła- 
szczycieii bankrutującej szlachty polskiej. Nadto 
1. akcie zapowiada się on jako ujemny botater komedji, 
w dalszym zaś tokn budzi współczucie. Błąd ten P8?" 
chologiczny psuje wmżenie i wskutel teg> -bserwacja 
całej akcji doznaje przeszkód zasadniczy^ z  8Ẑ a* 
chcicem Wiatrowskim dzieje się m tamorfbsa odwro 
tna; w 1. akcie ma on niejaką Bj mpa 6 Jako pada­
jący wśród min przedstawić J1 r" wiekowej, 
później zaś występuje jako i Jdoł ' y niezdolny 
jest do zdobyczy pracy, i Jako 8Peknlant, który chce 
popełnić nikczemność. Przyznajemy, że i Musman 
i Kwiatkowski żyją ' społeczeństwie; ale nie są 
oni tematem dla H )garri, jeno dla Ga wam ego, nie 
potrzebują być wielkimi pod względem dramatycznym 
reprezentantami prądów współczesnych, tylko są ma- 
łemi kreatorami życia powszedniego. Obok tych man-

3 aktach Souppego.
~W» środ* 28. om. n dochód Władysław* Wo- 

l e ń s k i e g o :  „Hrabia Essex,“ dramat w 5 aktach 
Łanbego.

We czwartek 29. bm. po raz 9ty: „Opowieści 
Hoffmana, op. kom w 4 aktach Otfenl aha

W sobotę 31. bm.: „Księżniczka Trenizondy “ 
opera komiczna w 3 aktach Offenbacha.

f  "iedzielę 1. czerwca na dochód stowarzy­
szenia wzajemnej pomocy artystów sceny lwowskiej 
po raz drugi; „Księżniczka Trebizondy."

' wtorek 3 czerwca na dochód kolonij waka­
cyjnych po raz pierwszy: „Odbijanego," komedja w 
5 aktach Wincentego Rapackiego.

Następnie przedstawioną będzie najnowsza ko­
medja-w 4 aktach Leon Madejskiego pt,: „W domn 
i za domem."

Zaraz po wystawi oniu „Księżniczki Trebizondy" 
przygotowywać się będzie: , Wesele 01ivetty,“ opera 
kom. w 3 aktao. Edmnnda Andran.

Ustawa gminna, ordynacja wyborca gminna i 
ustawa o obszarach Iworskioh z r. 1866 , obowiązu­
jąca w Galicji i W. Ks. Krakowskiem, przez Miecz. 
Aleksandrowicza, komisarza powiatowego , wyszła w 
ezwartem wydaniu, nakładem E. Winiarza.

Małek, tragedja K. Brzozowskiego, przedstawioną 
będzie dziś w Krakowie na dochód goszczącego tam 
artysty, p R, ^elai owskiego. Antor wyjechał na to 
przedstawienie

MierzwińSKi w Londynie. Dnia 17. bm. odbył 
się w Londynie pierwszy Flora-Hall-Concert. na któ­
rym występował między innymi M i e r z w i ń s k i ,  
darzony oklaskami bez końca. Na koncert następny, 
w którym wezmą ndział prócz Mierzwińskiego, 
R e s z k e  i pani K o c h a ń s k a .  Wszystkie bile­
ty byty rozprzedane już nazajutrz po pierwszym 
koncercie.

P. Lukas, b. śpiewak opery lwowskiej, wystę­
pował v Wiednin w czeskiem ’ asy nie obywatelskiem 
(Qbcza"ska beseda) w X. okręgu Wiednia. Czesi za­
chwycali się pięknym, czystym i silnym barytonem 
polskiego śpiewaka, a Yestnik pisze, że wyrobienie 
iego giobii świadczy o dłngoletnioh studjach, któryeh 
owocem jest piano okrągłe i dźwięczne forte.

Z gal. Towarzystwa muzycznego. W niedzielę
25. maja b. r. odbędzie się w sali Towarzystwa 
w gmachu teatralnym pod artystyczną dyrekcją 
p. Miknlego i przy ndziale p. A. Jarosławskiego 
dyrektora szkoły mnzyczzej w Nieei, czwarty kon­
cert z następującym programem : 1. W. A. Mozart. 
Symfonia (d dnr). 2. Mendelsohn. Rondo oapriceioso 
(op. 14) odegra p. Jarosławski. 3. F. Hiller. Hymn, 
„Śpiew Heloizy i zakonnie na groble Abelarda' 
sole altoi m (pani 8łnkl*rwi<i«owa), chor damski i or- 
kicstfaiT 4. C. Gonue" ’ Marsz żałobny marjonetek 
(na ogóLe żądanie). — Początek z uderzeniem % l 
w południe. Bilety w księgami pp. Seyfartha i Czaj­
kowskiego, a w dzi.ń kbneertu przy kasie.

Der Landesvsrratl.proce8s gegen den Schrift- 
steller Dr. phil. J. I. Kraszę.pski, und den Haupt- 
mann a. D. Hentsch. Nehst dem Portrfit und einer 
Lebensskizze Kraszewski^. Nach stenographischen 
Anfzeichnungeu von S. Werner,, Red! _teur der 
„Leipziger Gerichtszeitnng". 1884. Głośny proces 
naszego jubilata zainteresował w wysokim stopniu 
wszystkie warstwy społeczeństwa za granicą, a więc 
i tych, którzy Nestora piśmiennictwa polskiego nie 
znają. Redaktor lipskiej Gerichtszeitung, S. Werner, 
ma tę zasługę, że w książeczce wspomnianej prze­
bieg całego procesu, wedłng ?teUiOgraflcznych zapisków, 
nznpełnił pobieżnym wprawdzie, lecz bezstronnym, a 
nawet dosyć sympatycznym życiorysem, tudzież por­
tretem Kraszewskiego.

„Eeha muzycznego I teatralnego" nr. 32 opn- 
śoi.ł prasę i zawiera: Cech muzyków krakowskich w 
XVI. wieku, napisał Ernest Snlimczyk Swieżawski.— 
Hau.et i Don Kiszot, studjum, przez J. Tnrgenie- 
wa, — Zofja Mentor (portret.) — Poezja i prawda 
djalog pr. D. Zignńskiegi. — Zygmunt Noskowski 
(» portretu; w  gtaletji tabileusi „Weseli s F|. 
gara“ według Roberta Proelssa. —  Z psychologji.
O wrażeniach muzykalnych z Hóriconrta, przełożył 
J. Ch. — Korespondencje z Krakowa, pr. Michała 
Bałuckiego; ze Lwow. pr. Anrelego Urbańskiego. — 
Przegląd dramatyczny. — Prtegląd muzyczny. —
W kwestji otwartych tonów, p i, M. Horbowskiego. — 
Kronika. — Fejleton: Takie wszystkie, pr. Ed. Ła­
bowskiego.

Wystawa zabytków z epoki Jana Kochanow­
skiego. Zarząd Mnzenm Narodowego łącznie z ko­
ni.sją jubileuszową imienia Jana Kochanowskiego, 
powzięty zamiar urządzenia na cza zjazdn literacko- 
historycznego w Krakowie i dni następnych, wysta­
wy pamiątek po Janie Kochanowskim i zabytków od­
noszących się do jego epoki.

Niewątpliwie nic bardziej nie uprzytomnia nam 
minionych epok, charakteru wiekn i społeczeństwa, 
nie utrwala bardziej w pamięci znakomitych mężów 
przeszłości, jak wystawy zabytków epok przez nich 
reprezentowanych. EDoka Jana Kochanowskiego, naj­
świetniejsza tak pod wsj 5dem znaczenia polityczne­
go i potęgi Rzeczypospol—el, lak pod względem roz­
woju sztuk i nank, godn: jest zaiste, aby choć ua 
chwilę, z okazji trzechsetleiuiego jubileuszu kaięoia 
poetów XVI- wiekn, odżyła w naszej pamięci i dała 
nam wydziedziczonym choć słaby obraz świetności i 
kulturj nasźych przodków.

V, stawa Jana Kochanowskiego, ze wzglęctn na 
czas krótki i drobną liczbę pamiątek z tak odległej 
epoki, nie może przybrać rozmiarów wystawy Jana 

ot iskiego, tak świeżo i świetuie zapisanej w naszej 
pamięci. Czyż dlatego mamy zaniechać uczczenia 
imienia Jana z Czarnolesia ? Zamiarem organizato­
rów wystawy jest ograniczyć się na zabytkach Kra 
kowa i okolic najbliższych w miarę Jak znajdziemy 
chętnych miłośników, którzy nietylko powierzyć nam 
raczą skarby swe artystyczne i pamiątkowe z tej 
epoki, ale przyjdą łaskawie w pomoc w urządzenia 
samej wystawy. Zarząd Mnzenm, którego opięee ’to- 
w‘erzone są najcenniejsze dary artystyczni na rzecz 
kraju złożone, równą opiekę i gwarancję zapewnia 
zabytkom na wystawę Jana Koohanowskiego prze­
słanym.

Wystawa trwać będzie od dnia 28. b. u . d 
15. czerwca, ale na długo więo przyjdzie rozata
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■ig posiadaczom z cennemi swemi zabytkami i pa* 
liątkami.

Zarząd Muzeum Narodowego w Krakowie, od­
zywając się niniejszem do wszystkich miłośników, po­
siadaczy pamiątek i dzieł satBki z tej epoki, w na­
dziei, te drogie jest im imię Jana Kochanowskiego 
i te chcieliby przyczynić się do uświetnienia j go 
i rzechsetletniego jnbilenszn — iprasi najuprzejmiej 
o przestanie jak najspieszniejsze zabytków XVI wie- 
kn, pod adresem: „lluzenm Narodowe w Krakowie.
Snkiennioe.8

"W zakres wystawy wchodzą: pamiątki po Janie 
Kochanowskim, portrety wspótczesse, historyczne, 
dzieła sztBki, uzbrojenie, tkaniny, hafty, sprzęty do­
mowe XVI. wieku, kosztowności, majoliki, emalie. 
Dalej rzadkie edycje dzieł, mannskryty, księgi mi­
niaturowe, sztychy, medale itp-

UroczystoŚĆ Jana Kochanowskiego postanowili 
obchodzić solennie przemysłowcy Polacy, w Wrocłii- 
win mieszkający. W tym celu wybrane komitet, 
składający się z pp. Sendlera, Krychalskiego, fiabin 
skiego i Gornatowskiego. Komitet wygotoWał prr 
gram . Uroczystość programem tym objęta odbyła sie 
17. maja o godsiule 8. wieczorem na wielkiej sali: 
„Bohmisches Brauhaus* przy ulicy Nendorf. Były 
odczyty o Kochanowskim i odczyty z jego dzieł, 
urozmaicone śpiewem, deklamacją i koncertem. 
zakończenie nastąpiły tańce. Nie rozsyłano osobnych 
zaproszeń; goście wprowadzeni przez człoskćw byli 
mile widziani.

Na dochód teatru poznańskiego artyści polscy, 
przebywający w Rzymie, wygotowali album, na które 
złożyli s ię : Siemiradzki, Krndowski, Konopacki, wa­
loński, Fałat, Bakałowicz, Rożen, 1 riesioiowski, Umie- 
rzycki, Badowski, Pleszowskl, Gołębiowski, Lentz, 
Budkowski, Pyrowicz, panny Stazkiewionówny i dwaj 
am&torowie Wielkopolanie, Henryk Cieszkowski 1 dr. 
Kazimierz Łebińskl. Rzeźbiarze Sosnowski i Marcze­
wski nie odmówili też drebzidf**yc  ̂ rysunków,

kilo żywej Wsgi, oielęts 88-— do 50—, wyjątkowe
60*— za 100 kilo mięaa, o roe ekaportowe 17-— do 
27"— za parę i złr. 44*— do 60'— za 100 kilo mięsa bez 
podatku.

A. Krzysztofowie* Comp. Csffe Stierbóok, albo 
Praterstrasse 13.

— i i

Przegi4<l polityczny.

Ruch stowarzyszeń.
Posiedzenie zwyczajne Towarzystwa nauczy­

cieli szkół w yższych, odbędzie się w sobotę dnia 
34. hm. o gods. 6tej w sali fizyki szkoły realnej. 
Na porządkn dziennym: 1. O sposobach nłatwiają- 
Cych ap.mietanie dat historycznych, a W szczegól­
ności o metodzie p. N. Żaby; ref. prof. dr. H. Ma- 
ciszewaki. 2. Luźne komunikację. ..

gromadzenie tygodniowe Towarzystwa poli­
technicznego odbędzie ię W Sobotę dnia 24. bito. o 
godz. 6 ej wieczorem w sali rysunkowej miejskiego 
muzeum przemysłowego w ratuszu. Na porządkn 
dziennym; 1. Wykład p. Machulskiego: O oporach 
przewodów ziemnych lin ij te legraficznych . 2. Wnioski.

S to w a rzy s ze n ie  przem ysłow e. _ Wczoraj odbył0 
się w sali ratuszowej walne zgromadzenie slnsarzów, 
rusznikarzów, noto w sików, kotlarzów i ma. jynistów, 
w celu zawiązania Stowarzyszenia. Do zarządu wy­
brani zostali: przełotosym Momocki Fran. , zastępcą 
przetok. Węglowski Leon ; do wydziału za ś: Bierer 
Mendel, Daschek Jan, Kosiba Woje., Kolijewicz Jan, 
Marek Franc. (syn), Pietsch Ferd., Tellnk Jędrzej 
Weich Szym., Winter Ferd., Wojtyfiski Kabel; jako 
zastępcy: Marek Jan, Uolnar Antoni, P »k Franc., 
Schram Frane., Węglowski Jędrzej : delegatami do 
związku stowarzyszeń: Tellnk Jędrzej, Weioh Ssym., 
Węglowski Leon; do zgromadzenia towarzyszów: Ko­
siba Woje., Lnstig Ozjasz, Marek Jan, Peszak Fran.; 
de rady zawiadowczej kasy chorych: Marek Franc., 
Tellnk Jędrzej ; de sądu polubownego: Daszek Jan, 
Tellnk Jedrzej, Weich Szymon, Winter Ferd.; zastęp­
cy: Kosiba Wojciech, Węglowski Leon.

Korespondencja giełdowa.
( ? )  W ltd a ń  22. toaja. Z  uwagi n a  ttfoćzyste 

święto dzisiejsze, były podwoje giełdy urzędowej 
zamknięte. W innych Czasach nie robi to wielkiej 
różnicy i handel idzie swojemi torami, jak w dni 
poWstedme. Dziś jednak miano jeszcze zbyt kwa­
śne miny skutkiem rezultatu ostatnich ćtasów, 
tak dla giełdy fatalnych, a zarazem zbyt mało 
było bodśców lokalnych i ze świata, ażeby t. z. 
prywatny targ osiągnął granice nwagi godne. 
Zbywało niemal zupełnie na jakichkolwiek obro­
tach i te kilka godzin południowych spędzili zwy­
kli habitućs giełdowi raczej na pogadankach, ani­
żeli ia fachowej robocie. Ostatecznie notowano: 
fcfbdyty po 314 60 ; 4°/0 złotą rentę węgierką po 
91-97 7.J Tramwaje po 222*90. Więkśży natomiast 
ruch, a zwłaszcza z początku, objawił się dziś na 
targu zbożowym. P s z e n i c ę  jesienną sprzedawa­
no po 10.16 i 10*10 i w tej cenie utrzymała się 
do końca. Za o w i e s  i a  maj - czerwiec płacono 
8*60, za jesienny 7*13—7*15; z a k t t k t t r y d z ę  na 
maj - czerwiec 6'68 — 7 ałr. Ż y t o  na jesień 
8*13—8*16.

O g ło szen ia  u rzę d o w e  .G a ze ty  L w ow sk ie j.*  
K o n k u r s a .  Posada radcy wyższego sądu krajowego wi 
Lwowie, z poborami VI. klasy r»ngl je s t  do okadzenia. 
I  nia wnosić najdalej do 12. czerwca 1884 do prezy- 
djnm wytszego sądto krajowego we zowiis.

Posada .doy /ądu  krajowego, z poboremi VIL ^1**7 
rangi, jeat przy s^Jzio obwou.wyfc w Kołomyi do obsa­
dzenia. Podania wnosić Lajdalejdo 10. czerwca 1884 do 
prezydium sądu obwouuwego w Kołomyi.

U p a d ł o ś c i .  8ąd obwodowy w Tarnopolu ogłasza 
konkurs do maja :u Macieja Mandla, nieprotokółowanego 
kopca w Hnsiatynie. Komisarzem konkursowym ustanowio­
no p. Brauna, sędziego powiatowego w Hnsiatynie.

Gospodarstwo, przemysł i handel.
K o m i te t  ga llc . T o w a rz y s tw a  g o s p o d a r s k i e g o  

postanowił urządzić bieżąoej jesieni, podobnie jak lat po- 
piwsdnioh, z kolei ju t VI m i ę d z y n a r o d o w y  t a r g  
z b o ż o w y  we Lwowie, połączony z wystawą o h m i e l n  
krajowego.

L w ów  23. maja. (Sprawozdanie ibożowe a w a­
gi miejskiej).

Pszenica czerwona ałr. —*— do 9 60, pszenica biała 
8 70 do 9 80, pazenioa żółta —•— do —*—, żyto —*— 
7 80, jęczmień browarny —*— do 8 60, jęczmień na 
V ssę —' de — owies 7 70 do 830, groch do go 
tcwania —*— do 8*—, groch na p u tę  —*— do —*—, 
koknrndza —'—i breozka —• _  8*80, koniczyna ozer-
wona —*— do —*—> tymotka —•— do —*—, fasola 
—*— do —*—, bób —*— do — —, wyka —*— do 7-—, 
spirytus —•—.

Wiedeń 20. maja. Na dzisiejszy targ dowiezio­
no 1423 sztnk ciężkich bakOnów, 1783 średnich i 3136 
warchlaków.

Fłaoono za oiężkie bakony złr. 44*— do 46— 
średnie 40 — do 48*—, warchlaki 34*— do 43*— za 
100 kilo żywej wagi bez podatkn.

A. Krzysztofowie* k  Comp. Csfie Stiarbóok, albo 
Fraterstrasse 48.

Wiedeń 21. maja. Na dzisiejszy targ  dowieziono 
869 sitnk nierogacizny, 4112 cieląt, 1169 owiec.

Płaeono nierogsciznę sir, 86*— do 44*— za 100

Lwów 24. maja,
W Krakowie krążyć ma wiadomość, że jeszcze 

przed publiczną rozprawą w procesie K r  a s z e w • 
s k i e g o  wstawiał się ks. R a d z i w i ł ł  a cesarza 
niemieckiego za oskarżonym i otrzymał ddpdwiedź, 
że proces musi się odbyć beż jirżesźkócl; jedna­
kowoż w r&kie skazania Kraszewskiego, cesarz 
ncayńi dla niego wszystko, có będzie w jego mocy. 
Jak friadomo jednak z wcZórąjśźegó telegramu, 
Krasz wski zrzekł się podania o łaskę cesarską 

* Ostatnich numerów urzędowego Dnie- 
wnika Warszawskiego zamieszcza artykuł wstępny
0 Iwanie N a u m o w i c z u ,  w którym wysławia 
go jako męczennika i przedstawia galicyjskim Ru­
sinom jako apostoła powrotu do prawosławia.

Onegdaj odbyło się posiedzenie komisji kole­
jowej Izby poselskiej; tia któfeiH przyjęto bez 
zn łany ustawę o itikaihoracji kolei P i l z f i e ń s k o  
“ f i e S ń e f i s k i e j  i Ubrano dep. T i l s z e r a  spra 
wozdawcą wobec Izby. Wśród rózpraw ihówił dep. 
H l a d i k  o znacznych szkodach elementarnych, 
które dotknęły były w swoim czasie tę kblej i 
dowodził na podstawie cyfr, że mimo to w krót­
kim czasie skarb państwa Cjsiąghie haitat iiad- 
wyżkę dochbdów fift tej WiSlce żywotnej linji. 
Następnie tełefbwał hr. De ym o układzie po­
między Austro-Węgrami a Saksonją w kwestji 
kilku nawiązków kolejowych na austrjacko-saskiej 
granicy i wniósł aprobatę tego układu. Wniosek 
ten przyjęto, a hr. D e y m a  obrano sprawozda­
wcą. Ostatnim punHem porządku dziennego były 
wnioski podkomitetu w sprawie kolei Północnej. 
Wniosek większości (To n k i i ,  H l a r k a ,  J a  
worzki )  opiewa;

»Z Uwagi, ie ze Względów < condnucżnych i 
komunikacyjno-politycznych okazuje się jako nie-
1 jędue takie rozwiązanie kwestji kolei Północnej, 
iżby cała linja tej kolei, od Wschodniej granicy 
pańśtWa dó Wiednia, fi a Wiedńla dd zachodniej 
grańicy, była W rękach państwa zjednoczoną, i 
iby w ten sposób zawarowaiią była pod decydu­

jącym kierunkiem administracji państwowej taka 
polityka taryfowa, któraby odpowiadała kaźdora 
zrwym potrzebom rolnictwa, przemysłu i handlu; 
dalej z ii’ agi, że niniejsze przedłożenie rządowe 
ńi'e lićży ślę wcalfe z takiem stanowiskiem, a zara- 
zeu nie odpowiada dostatecznie innym finansowym 
i ekonomicznym wymogom teraźniejszości, z tej 
zwłaszcza przyczyny, że udziela koncesję na nie­
proporcjonalnie długie cżasy; uakoniec z uwagi, 
że projekt rządowy nie zastrzega dla państwa 
decydującego Wpływu na taryfy, zaktipno zaś tej 
kolei w kwestji cżaśn i innych postanowień wią­
że ź warunkami, które nie gwarantują dla pań­
stwa tych korżyści, jakich ono słusznie wymagać 
może wobec wygaśnięcia praw tego przedsiębior­
stwa: wżyWa się c. k. rząd, ażeby stosownie 
do powyższych wskazówek bądź to nawiązał z 
Towarzystwem kolei Północnej nowe nkłady, któ­
re miałyby na celu zakupno na podstawie kosztów 
budowy tych linij Towarzystwa, których przywilej 
gaśnie 4. marca 1836, bądź też zawarł iuną ugo­
dę, która odpowiadałaby -jpełniti ekonomicznym 
i finansowym Interesom państwa. Rezultat doty­
czących rokowań należy przedłożyć Radzie pań 
stwa na najbliższej sesji. Gdyby jednak owe ro­
kowania nie ddpfoWadziły do pomyślnego Wynika, 
w takim razie wzywa się fząd, by projekt doty­
czący tej kolei w należytym czasie przedłożył, 
zwłaszcza zaś, ażeby po upływie przywileju ruch 
na wspomnianych liniach nie został przerwany. “ 
Wniozek mniejszości ( He r bs t ,  T o m a s z c z u k )  
brzmi i , iwaźywsży, że przedłożenie rządowe, do­
tyczące Warunków tid elenia nowej koncesji dla 
Towarzystwa kolei Północnej, nie odpowiada ani 
finansowym, ani ekonomicznym interesom pań­
stwa } zważywszy fiastępnie, że nowa koncesja 
wówczas tylko adaje się być dopuszczalną ^dyby 
możliwem było z jej pomocą nczynić zadość eko - 
micznym i finansowym interesom państwa w wyż- 
sżym lub co najmniej w równym stopnia, jak 
przy zakupnie tej kolei; z waży Wszy jednak, że 
ewentualność taka musi być z natury rzeczy wy­
kluczoną, przeto nad obecnem przedłożeniem rzą- 
dowem przechodzi się do porządku dziennego.8

Dep T o  m a SżCztik żaznacżył, że obydwa 
wnioski nie mogą być uważane jako reZtlltaty 
obrad podkomitetu, w takim bowiem razie wniosek 
o inkameracji musiałby by ł  ntrzymać się w więk­
szości. Tymczasem uchwalono wniosek, który za­
wiera sprzeczności, a rządowi nie daje żadnej 
dyfektywy. Deputowani T o n k l i ,  H 1 a v k a  i 
K o z ł o w s k i  bronili procederu podkomitetu. Na- 
koniec dr H e r b s t  ujmoi rał się za wnioskiem 
mn jszości, który ♦  plorównanin z elaboratem 
większości nie zawiera żadnych kontradykcyj — 
pocaem zamknięto posiedzenie.

Komisja dla s p r aw y  K a m i ń s k i e g o  ukoń- 
czyła w poniedziałek 19. bm. swoje obrady. Do

Przyjdą d w a  wnioski: większości i mniej- 
8Z0801. Sprawozdanie w i ę k s z o ś c i  (ref. dr. Z a k) 
Przyjęte 7 głosami przeciw 5, zawiera szereg mi 
ywow, mi dzy niemi zaś daje wyraz ubolewaniu, 

że rząd nie dostarczył komisji aktów sądowych. 
Natomiast oddanie budowy kolei Transwersalnej 
jednemu głównemu przedsiębiorcy, nznaje sprawo- 
adattlB jako zupełnie uzasadnione. Ostatecznie 
większosc Wnosi przyjęcie przez Izbę sprawozda 
nia komisji do wiadomooui. Sprawozdanie mniej­
szości (ref. dr. Magg)  Zaznacza, że oddanie bu­
dowy jeneralnemn przedsiębiorcy nie jest dosta­
tecznie wyjaśnionem, w ogóle zaś ocenienie nale­
żyte całej sprawy z tego powodu jest memoże- 
bnem, ponieważ brakuje komisji tak ważnych ma- 
terjałów, jak akta sądowo-karne. Zresztą mniej­
szość zgadZa Się W Wielu punktach z większością. 
Wniosek jej brzmi ta k : zechce uchwalić,
ażeby zawezwać rząd do przedłożenia aktów są­
dowych i ażeby tenże polecił nrzędmkom doty­
czącym, zwalniając ich z przysiąg* na tajemnicę
urzędową, iżby złożyli komisji dokładne relacje
w tej sprawie. , _

W J a s z b e r e n y  na Węgrzech zaszły
przedwczoraj ekscesa, które zakończi y się krwa­
wo. Dla wygłoszenia mowy kandydackiej przybył 
tam temi dniami hr. Albert A p p o n y i, i >r*ewod- 
ca umiarkowanej opozycji, którego oczekiwały 
kilkutysięczne tłumy. Gdy imponujący ten pochód 
ruszył kn miastu, mała garstka zwolenników naj­
skrajniejszej lewicy wszczęła demonstracje, obrzu­
cając jadących przeciwników kamieniami. Na 
obszernej targowicy tłunjr pszyhowąły się, na

trybunę wszedł hr. A p p o n y i  i chciał rozpocząć ciółmi tejże nie wejdziemy nigdy w żadne ukła 
dy. Przystajemy na atakowanie naszych osób, ale 
nie dopuścimy nigdy ataku na osobę króla. Wol 
nnść li lów stoi w prostym stosunkn do trwało 
ści i siły Władzy; a tylk- silna mon&rchja daje 
się pogodzić z wolnościąJ.

Ultramontańscy deputowani w liczbie 22 
oświadczyli prezydentowi gabinetu za pośrednic­
twem ministra robót publicznych, p. P i da  la , że 
się przyłączają do polityki obecnego gabinetu.

mowę. W tej jednak chwili kilkunastu pijanych 
antagonistów hrabiego podniosło przeraźliwe ha­
łasy wrzaski. Wobec tego mówca zszedł z try 
btny, a burmistrz ze swojej strony usiłował przy 
w rócić porżądek. Lecz napróżnfl. Zwolennicy 
A p d i i j i e g ó  rzucili Się na ekścedentów i wszczęła 
się oczywiście walka na kije i pięście, która za 
kończy i się krwawo, bo wśród niej raniono 
dwie osobyjdość ciężko.

Sejm zagrzebski ma być zwołany na 5. 
czerwca, ale posłowie wszystkich stronnictw zjadą 
się kilka dni wcześniej dla odbycia narad przed 
wstępnych.

Ambasador włoski w Wiedniu, br. R o b i  lian  t,
Wyjechał za Urlopem. Tenże udaje się najprzód 
prżei, Wenecję dó Tufyriii, i  Stamtąd do Rzymli 
dla złożenia przysięgi jako senator.

Przed niewielu dniami doniosła Germania, że 
papież postawił następujące dwa warunki w za­
mian za przyjęcie dymisji arcybiskupa Ledó-  
c h o w s k i e g o :  lino aby, następca tegoż był powa­
żanym w dyecezji mężem, a 2doaby Prusy zmie­
niły nstawę o początkowem wychowania księży.
Na to oświadcza Nordd. Allg. Ztg., że w rozmo- 

e z S c b l ó t z e r e m  o arcybiskupstwie poznań- 
skiem nie dotykał papież wcale przepisów wyż- 
wspdn.aianej ustawy. Organ ks. B i s m a r k a przy- 
ptiszcza, że w Watykanie nastąpiło pewne ozię- 
lienie, ale przypisuje je podszeptom jezuickim i 
zabiegom żywiołu polskiego.

W kweStji UsfaWt U źńboż pieczeniu robotni- 
ców w razach wypadku, riastąpiłó piorożuniienie 
>omiędzy członkami centrnm i konserwatystami, 
a zatem zapewnioną zdaje się być tejże nstawie 
większość konserwatywno-klerykalna.

Skupczynę serbską w Nisza otworzył dnia 
21. bm. król Milan osobiście mową tronową, któ­
ra doznała w ogóle przychylnego przyjęcia. Król 
wspomina na wstępie o dobrych stosunkach z za­
grań ją, a mianowicie podnosi głównie życzliwość 
i przyjaźń cesarza Wilhelma, okazaną ma i armii 
serbskiej podczas manewrów w Hamburgu. Od- 
widziny cesarzewicza Rudolfa przyniosły zaszczyt 
cróloWi i narodowi, za który składa on publiczne 

dzięki w oblicza reprezentacji krają. Mowa tro­
nowa Zaznacza następnie podpisanie konwencji ko- 
ejow‘»J i oznajmia, że Skupczyua ma zatwierdzić 

owe nadzwyczajne środki ostrożności, jakie w czasie 
wybuchu powstania i gwoli uśmierzenia tegoż zo­
stały przedsięwzięte. Król składa dzięki aa dowo­
dy lojalności i wierności w tych ciężkich czasach, 
w ktoiyćb idea państwowa odniosła zwycięztwo 
nad tendencjami roźkładowemi. W końca zapo­
wiada król przedłożenie kilku ustaw mianowicie 
w sprawach prasy i stowarzyszeń, zmiany ordy­
nacji gminnej, zniesienia podatku pogłównego i 
zastąpienia go inną sprawiedliwą daniną i nie- 
ctóre wnioski w kwestjach finansowych.

Skupczyna wybrała K n j u n d z i c z a  swoim 
pfezeseni, & G l i z i c z a  wiceprezesem, który to 
wybór król zatwierdził,

Z Gałaczu donoszą pod d. 22. tm .: Koło 
Prandiny W pobliża Tulczy patrol rumuński na- 
)otkał poddanych rosyjskiebi, łowiących raki 

wodach wydzierżawionych przez państwo.
Wprawdzie nczynili oni zadość wezwaniu, ażeby 
udali się do strażnicy nadgranicznej, dokąd po- 
iłynęli łódką, gdy byli jednak blisko Starej Ki- 
ii, gdzie stała pikieta rosyjska, zawołali o pomoc, 

w skutek czego odbiło 12 od brzegu łodzi z koza­
kami, którzy rzucili się na patrol rnmuński, u- 
wolnili przemytników, a rozbroiwszy i obiwszy 
strażników odpłyń ’i z bronią napowrót.

W Paryża narobiły wielkiego hałasn ogło­
szone w Temps przez pewnego dyplomatę szcze­
góły o powodach ostatniej wojny pomiędzy Francj ą 
a Niemcami.

W rodzinie Bonapartych powstały nowe nie­
snaski. Tym razem poróżnił się ojciec z synem, 
ks. Hieronim Napoleon (Plon-Plon) z ks. Wiktorem 
Napoleonem, dla nieznanych dotąd powodów. Syn 
wyprowadza się od ojca, wynajmuje osobne mie­
szkanie; przedtem jednakże — jak donosi Li- 
hertŁ — udaje się do Londyn u , by odwidzió 
cesarzowę Eugeaję.

Paris Journal donosi: „W odpowiedzi na 
uchwałę Izby washyngtońskiej, nakładają na dzieła 
sztuki taksę 33 procent, postanowili francuscy 
artyści zażądać zmiany regulaminu corocznej wy­
stawy sztuk pięknych, i wykluczenia z tejże dzieł 
amerykańskich.*

W kwestji konferencji piszą i  Parrża do 
Standardu: „Widoki konferencji są w tej chwili
lardziej ponure, jak kiedykolwiek bądź przed­
tem. Bez ogródki, możnaby skreślić obecne poło­

żenie w następujących słowach: Francja odmawia 
udziału w konferencji, jeśli Anglja nie opuści za­
jętego przez nią stanowiska w Egipcie. W tutej­
szych sferach dyplomatycznych panuje przekona­
nie, że G l a d s t o n e  i dwóch jego kolegów, przy­
chylają się do zapatrywań Francji, podczas 
gdy reszta gabinetu angielskiego wręcz przeciwną 
wyznaje polit ykę F e r r y ,  przyjęty jest wpra­
wdzie życzliwe mi chęciami względem Anglii, ale 
zarazem nie od stąpi od powziętych przez Francję 
postanowień.

Do Folii. Corr. do noszą z Cetynji: „Książę 
Nikita był bardzo serdec znie przyjmowany w Pod- 
goricy. Przy obiedzie wzniósł książę toast na 
cześć sułtana, nazywając go dobrym sąsiadem, 
którego przyjaźń wysoko ceni. Rezydent turecki 
odpowiedział toastem na pomyślność księcia czar­
nogórskiego. “

Rząd angielski odebrał zawiadomienie, że król 
abisyński odrzuca propozycję wyprawy przeciw 
M«hdi ’emu. Przyrzeczenia angielskie nie wystar­
czają królowi.

W Izbie gmin oświadczył lord F i t  z m a u- 
r i c e  ha odnośną interpelację, że o tureckim 
współudziale na wypadek ekspedycji do Sudanu, 
nie może dać w te’ chwili żadnej odpowiedzi.

Do paryskiegi Temps donoszą z Madrytu, że 
19. bm. odbyło się w salonach prezydenta mini­
strów zebranie, w którem wzięło udział 242 de­
putowanych z większości. Pray tej sposobności 
wystąpił C a n o v a s  za inserwatywną i sta­
nowczo monarchistyczną polityką. Między innemi 
powiedział: „Hiszpania utraciła od pewnego
czasu część swoich politycznych, socjalnych i 
ekonomicznych sił, które muszą byc  ̂ bądź co 
bądź na powrót odzyskane. W tej chwili niebez­
pieczeństwa, stronnictwo konserwatywne, które 
ni# ma żadnych życzeń lnb żądań, zostało powo­
łane do spełnienia swojego obowiązku. Stronnic­
two to nie przyszło do władzy, by zadawalniać 
namiętności. Pierwszym i najgłówniejszym jego 
obowiązkiem jest obrona monarchii, będącej pod­
stawą rządów parlamentarnych. Będziemy mieć 
wszelką cierpliwość względem stronnictw, wystę- _
żujących w obronie monarchii, ale z meprzyja- -  ■ Ojiiai nia. kralyt x«ł. dl* G*l. i Bak. 6 /. lot.

Telegramy własne „Oz. Polskiego."
Czerniowce 24. maja. Minister wyznań zażą­

dał w drodze telegraficznej od rządu kraj.- 
sprawozdania w sprawie Uuiwersytetu tutej 
szego.

(D ) Wiedfiń 24. maja. Pewna część wybor­
ców śródmieścia podnosi kandydaturę księdza 
K o s t e r l i t ż a ,  Opata z Klosterneuburgu, na posła 
do Rady państwa.

(D) Wiedeń 24. maja. Na porządek dzienny 
dzisiejszego posiedzenia Izby poselskiej postawio­
no te sprawy, których załatwienie mnsi nastąpić 
>rzed odroczeniem Rady państwa. Dziś odbędzie 
się jeszcze posiedzenie wieczorne, poczem nastąpi 
irawdopodobnie zamknięcie sesji.

(D) Wiedeń 24. maja. Bezpośrednio po odroczenia 
Rady państwa rozpisane zostaną nowe wybory do 
tych Sejmów, których kadencja kończy się z ro 
kiem bieżącym. Nowo wybrane Sejmy zbiorą się 
w pierwszej połowie lipca.

(D) Wiedeń 24. maja Jntro posiedzenie komisji 
colejowej. Przedmiotem rozpraw będą wnioski 
)odkomitetn w sprawie kolei Północnej.

(D) Wiedeń 24. maja. Komisja prawnicza ob­
radowała wczoraj nad wnioskiem R a c z y ń s k i e ­
go w sprawie konwersji dłngów hipotecznych. 
Sprawozdawca J a s i ń s k i  referował] o głów­
nych zasadach, przyjętych jednogłośnie w 
podkomitecie, i odczytał wypracowany projekt n- 
st&wy, składający się z pięcia paragrafów. Ela­
borat zyskał ogólne uznanie, a J a s i ń s k i e g o  
wybrano jednomyślnie sprawozdawcą w pełnej 
Izbie.

Petersburg 24. maja. Pomiędzy aresztowany­
mi w ostatnich czasach znajdnje się współpraco­
wnik dziennika Dieto. Aresztowano także publicy­
stę, byłego profesoraekonomjispołecznej, E n g e l ­
h a r d  t a ,  w jego majątku w gnbernji Smo­
leńskiej.

K ra k ó w  24. maj*. Kolej Karola Ludwika zniżyła 
cenę biletów dla uczestników zjazda historyczno - litera' 
ckiego. W Krakowie otrzymać można bilety za okazaniem 
zaproszenia.

Wiedeń 23. maja. (Biuletyn meteorologiczny). Wiatr 
wschodni. Widokrąg jasny. Deszczów nie ma. Temperatura 
podnoei się. Prawdopodobnie nie będzie w najbliższych 
dniach istotnej zmiany powietrza.

Telegramy biura koresp.
W fedeń 23. maja. (Z  Izby poselskiej). 

M at t a s z  proponuje, aby komisja z 18 człon­
ków ua podstawie zdobytych doświadczeń pod­
dała rewizji regulamin Izby, i postawiła odno­
śne wnioski.

Prezydent dr. S m o l k a  oświadcza na zapy­
tanie, iż starać się będzie o to, aby petycja Wie­
dnia o powstrzymanie wzrastającej ceny mięsa, 
jeszcze przed odroczeniem Izby dostała się pod 
obrady. Następnie rozpoczęła się w dalszym ciąga 
dyskasja szczegółowa nad VI. rozdziałem ordy­
nacji przemysłowej,

Wiedeń 24. maja. Na dzisiejszem posiedzenia 
Izby poselskiej załatwiono ustawę przemysłową w 
drągiem czytania.

Przy wyborach do delegacyj z Czech otrzy­
mali kandydaci czeskiego klnbn 46, niemieccy 
Czesi 38 głosów.

Z Galicji wybrani: C h r z a n o w s k i ,  C z a j ­
kows k i ,  Euzebiusz C z e r k a w s k i ,  G r o c h o l ­
sk i, H a u s n e r ,  J a  wo r s k i  i S mol ka .  Za­
stępcami wybrano: M a d e j s k i e g o  i D z i e d u -  
s z y c k i e g o .

Wiedeń 24. maja. Komisja dla reformy usta­
wy karnej przyjęła uchwalone w podkomitecie 
ogólne przepisy, jako podstawę do mającego być 
wypracowanym projektu do ustawy w sprawie 
domów robót przymusowych, domów poprawy i 
włóczęgostwa. Projekt teu ma być wniesiony do 
Rady państwa w jesiennej sesji. Komisja postano­
wiła wezwać rząd do zaznaczenia do tego czasn 
swojego stanowiska wobec proponowanych prze­
pisów, względnie zaś do przedłożenia własnego 
projektu.

Wiedeń 24. maja. Wiener Ztg ogłasza ustawę 
naftową dla Galicji.

Berlin 24. maja. Według obiegających pogło­
sek, został już H e n t s c h  odprowadzony do celi 
więziennej

K r a s z e w s k i ,  dla którego przeznaczono 
twierdzę Magdeburg albo GlaU, wniósł podanie 
o wyznaczenie mu twierdzy Kóuigstein, która 
dla górzystego swojego położenia odpowiada bar­
dziej jego skołatanemu zdrowiu. Tymczasem prze­
prowadzono K r a s z e w s k i e g o  z hotelu do lip­
skiego więzienia.

Petersburg 24. maja. Na festynie lejbgwar- 
dyjskiego pułku kirasjerów w Gatczynie, wzniósł 
car w imieniu caroi rej, która jest szefem pułku, 
toast na tegoż cześć i pomyślność. Po odpowie­
dzi komendanta pułku na ten to ast, wzniósł car 
kielich na cześć ks. W i l h e l m a .

Londyn 24. maja. W Izbie gmin proponuje 
S t a n l e y  wprowadzenie w życie bilu reformy, 
pokąd nowy podział okręgów wyborczych nie zo­
stanie uregulowany. Rząd wystąpił przeciw tema 
wnioskowi, który też został odrzucony 276 głosa­
mi przeciw 182.

Rzym 24. maja. Ajencja Stef ani donosi, że 
w sprawie konwencji o wolność handlu w miej 
scowościach Afryki i Azji, zajętych ostatniemi 
czasy przez niektóre mocarstwa, wszedł rząd wło­
ski w rokowania z rządami tychże mocarstw. 
Północna Ameryka, Anglia i Niemcy p«yj6*7 
przychylnie propozycje rządn włoskiego.

Wiadomości giełdowe.
L w ó w  A 23. maja. (Z Isby h»n«?wjj)* 

za sztukę: Kolei gal. Karola Ludwika 4 ^P°,*ij* R . 
288*-, Kolei Lw ow-Czem -Jaw y 186*76 d° 189*76, Banku 
hipot. galio. 299—  do 8 0 8 - ,  Bznku toed. p A  * 4 8 -  do 
253*—. II. Listy zastawne na } i,°  *£■
kredyt, gal. ziem. 6*/. 1°°—  doJ ^ W TlLi • « / 'zol o i r do 94*—ę Tow. 1 rai. ziem. 5
100—  dS'l01— , Tow. kred. gal. «em . 4°/, 83*40 do 87*40,
Banku Mp gal. 6% 101*66 do 102*68, Banku h.p. gal. 6°/,
98*—10 do 9910, Banku hip. gal. z 6°/0 ptem. 100*26 do
ini-26 III Listy dłużne za 100 zlr. Gal. zakl. kred. wlośo.
q»j _!• do —— , Gal. zakl. kred. włoic. ł%  —'— do

w 1. 16  •  io — , IV. O jligi za 100 zlr. indenmisa*
cyjne galio. 6% 100-80 do 101-80, Komunalne g . Zakład 
kred. wlośo. S*/. ——  do —* - , 67. Obligi komun. Babki 
kraj. I. emisji 96-76 do 97*75, Pożyczki krajów, z r. 173 
67„ 10150 do 102*50, Pożyczki krajowej z r. 883 
90*75 do 91*75, Losy miast* Krakowa 17—  do 19— , 
Losy miasta Stanisławowa 22*60 do 24*50. V. Monety 
Dukat holenderski 5*63 do 5*73, Dukat cesarski _ 5*65 do 
5*75, Napoleonder 9*63 do 9*73, Pół-iir- .rosyjski 9 93 
do 10* 4, Kubel rosyjski srebrny 1*64 do 1*64, Babel rosyjski 
papierowe 1*22*/, do 1*247,, 100 marek niemieckich 59*40 
do 60 05, Srebro za 100 złr. —*— do —'—» Kupimy 
w srebrze sa 100 złr. —*— do —— . Pierwsza cyfra 
wszystkioh pozycji znaczy: „płacę,* droga „żędąję.*

W l e . l e ń  d. 24. maja godzina 10. min. 38. Akcęe 
kredytowe 30870, Angio-Austr. 116*26, Akcje banku Dmon 
103*10, Kolej Karola Ludwika 285*50, Polndu. 143*—, 
Kenta papierowa —*—, Listy zastawne galic. banku hipot. 
—*—, Galicyjski bank rustykalny — , Obligi i  h ,j 
pożyczki krajowej z roku 1883 —*—, Losy z roku 
1864 —*—, Napoleonder 9*69, Babel ipierowy 1*23'/»• 
Usposobienie: polepszone.

W l e < le A  d. 23. maja godz. 1 min. 49. Akcji ilp- 
tow. górn. 70 80, Węg. akcje k redy t 43*50, Akcje anglo- 
anstr. 116*—, Akcje banka Union 109 40, Akcje Karol* 
Ludwika 285*26, Akcje kolei północnej 252*60, Lkcje kolei 
połndniowej 143*20, Akcje ko _i Alfoldzkiej 178*76, Akcje 
Staatsbahn 316 60, Akcje kolei Lwowsko-Czerniowieckiej 
188*25, Akcje kolei węgier. północno-wschodniej 163*—, 
Wićdeńskie losy 128-—, Akcje kolei Rndolfa —— , Akcje 
kolei Albrechta —*—, W ęgien n obligacje państwa 
w złocie 102*50. Galicyjskie oblig indemnizacyjne 101 25, 
Losy regulacji Cisy 114 60, Loey tureckie 21*50, Węgierska 
renta 91*77, Akcje banku związkowego 108 76, Akcje bank* 
obrotowego —*—, Akcje kolei węgiersko-galicyjskiej —*—, 
Akcje kolei państwowej —*—, Rubel papierowy 1*237,, 
Węgierskie losy 116*26, Marek niei-iocki —*—. Usposobie­
n ie : mdłe.

T e l e g r a m y  z b o ż o w e  z A 23. maja. W i e ­
d e ń :  Pszenica 10*—, do 10*25 zlr., żyt ) —*— do ——  
złr , jęczmień —*— do —*— złr., knkurndza —*— do 
—•— rir., owies —*— na —■—, okowita pr. 10.000 liter 
procent 29*75 do 30—  złr. B u d a p e s z t :  Pszenica 100 
kilogramów (na jesień) 9*88 do 9 90 złr., _ rzepak 
(na sierpień-wrzesień) 13*'/, złr. B e r l i n :  Pszenica żółta 
(na maj-czerwiec) 171*75 m., żyto —*— m-t spirytus loco 
49-70 m., olej rzepakowy 66-30 m. P a r y ż :  męki 159 
klgr. 46-60 fr., olej rzepakowy —•—, spirytns —■— fr.

IV a f t  a .  W i e d e ń  24. m aja: 1360 do ’375. 
B r e m a :  7*60 do —-—. H a m b u r g :  7 60, na maj 
7 50, na sierpień-grudzień 8*00. A n t w e r p j r :  na
maj 18-7,. N o w y - Y o r k :  8*’/« F i l a d e l t j * -  8—

P o c i ą g i  k o l e j o w e .
Od 20. maja 1884.

Wedłng zegara lwowskiego.
O DC H O D Z Ą  ZE LWOWA.

DO KRAKOWA: o godzinie 10 min. 46 wieczorem 
(pociąg pospieszny), o godz. 4 min. 5 rano (pociąg oso- 
bowyT o godz. 1 m. 7 po południu (pociąg kurjerski), o 
godz. 5. m. 8. po południu (pooiąg mięszany).

DO PODWOLOCZYSK: z dworca na Podzamcze: 
o godz. 6 m. 6>*no (pociąg pospieszny), o godz. 12 min. 
67 po południu i o godz. 10 min. 56 wieczór (pooiąg
miMxABy). ,DO PODWOLOCZYSK, z głównego dworca: o godz.
0 min. 66 rano (pociąg pospieszny), o godz. 6 min. 42 
po połndnio, (pociąg knrjerski), o godz. 12 min. 31 po po- 
łndniu i o godz. 10 min. 27 wieczór (pociąg mięszany).

DO CZERNIOWDEC: o godzinie 6 min. 80 rano 
(pociąg pospieszny), o godz. 12 min. 15 po połndniu,
1 o godz. 11 min. 10 w nocy (pociąg mięszany).

DO 8TANISLAW0WA (na Stryj) rano o godz. 7 m. 
6 (pociąg mięszany), wieczór o godz. 7 min. 10 (pooiąg 
omnibusowy) i o godz. 1 min. 25 po połndmn (pooiąg lo­
kalny) Łwów-Stryj.

PRZY CH ODZĄ DO LWOWA.
Z PODWOLOCZY8I.: na dworzec Podzamcze o 

godz. 10 min. 13 wieczór (pooiąg pospieszny), o godz. 2 
m. 28 rano i o g. 3 m. 42 po popołnd (pooiąg mięszany).

Z CZERNIOWIEC: o godzinie 10 min. — wie­
czór (pociąg pospieszny), o godz. 3 min. 36 rano i o 
godz. 3 min. 52 po połndnin (pociąg mięszany).

Z PODWOLOCZYSK; (na dworzec główny lwowaki) 
o godz. 10 min. 26 wieczór (pociąg pospieazny) , o gods. 
12 min. 57 po połndniu (pociąg koriers—), o godz. 3 mm. 
6 rano i o godz. 4 min. 10 po połnd. (pociąg mięszany).

ZE STANISŁAWOWA: (na Stryj) rano o godz. 
8 min. 20 pooiąg omnibusowy, wieczór o godz. 8 m. 32 
(pociąg mięszany) i o godz. 10 min. #6 przed połudn. (po­
oiąg lokalny) Stryj Lwów.

Z KRAKOWA: o godzinie 6 min. 36 rano (pociąg 
pospieszny), o godz. 6 m. 32 po połnd. (pooiąg knrjerski,) 
o godz. 9 min 27 wieczorem (pociąg osobowy), o godz. 11 
min. 33 przed połndniem (pociąg mięszanyj.

Apteka RUCKERA we Lwowie
poleca

Kosę pięknośol I w szelkie kosm etyki 1 pachnidta 
tak przesemnie jakotaż przea inne firmy ogłaszane [3

l O O O O O O O O O O O O O O O O O K
s %  i  6 » / 0 0

L isty f lłiin e  z a M a  t r e ly t o i e g o  i M a M o  q
najtaniej w kantorze wym ,ny A

, S O K A L  Ł H i I Ł l E i T .  (
ooooooooooooooooo*

N A D E S Ł A N E .
Zwracamy nwagę naszych szanownych czytelników na 

anons dobrze renomowanej firmy: y a le n t in  & C o m p . 
H am b u rg , w sprawie pieniężnej loterji hambnrskiej, która 
mnsi niezawodnie interesować pnbliosnośó, każdemu nastrę­
czając sposobność spróbowania szczęścia za pomooą me 
wielkiego wydatkn.

I

2

Losy z roku 1864.
C ią g n ie n ie  d n ia  3 . C z e r w c a  b . r .

G łiw n . wygrana

złr. 160.000 w. a.
także P rom esy  na te losy 

całi pe złr. 4*75, połówki pa złr. 2-75
sprzedaje

AUGUST SCHELLENBERG
DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY

w e  L w ow ie . 17M 3 ~ °
W W W■ r  w  W W W W'W W 9 9 9 1 ^

Dr. Zygmunt Kniaziołucki
c n n t m r  i m  z n a .  n W k  ik  h k d  łw. i w

w  W iedn iu , iggg j_g

lekarz specjalny do chorób dzieci
osiadł w e  L w o w i e .

O rdynu je  od 12—1 i od 3—4. Plac Marjacki 10. 
Szczepienie ospy w tych samych godzinach.

Do p . Frenoiszka Jana Kwizdy, c. k. liweranta nadwornego
i aptekarza obwodowego w Komeuborgn.

_ Przy dzisiejszem naszem zamówienia 100 pakietów 
pańskiego^ znakomitego i  jedynego proszku kornenbe .kiego 
zniewoleni jesteśmy wskutek długoletniego wyp óbowa- 
nego i skutecznego używania tego proszku dla naszego 
bydła, złożyć pnbliazne oświadczenie, że temu pańskiemn 
preparatowi zawdzięczamy nie tylko bezustannie dobry 
stan zdrowia bydło, ale także pomyślny jego rospłód.

Jesteśmy przekonanie, że oświadozeniem tam czynimy 
zadość obowiązkowi.

Zarząd dóhr ks. Salma 
G aw ąlo w e k y .

Składy wymienione są w anonsie „e. k. uprzywfl. 
proszek kornenbnraki dla bydła** w dzisiejszym nu­
merze.
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Doniesienie lekarskie,
W skutek rozporządzenia ś. p. dr. 

Kaczkowskiego, szanownego kolegi i 
przyjaciela starego — oddane mi zo­
stały przez syna i spadkobiercę pana 
Emanuela Kaczkowskiego, wszystkie 
protokoła i katalogi Jego pacjentów 
od roku 1860 do 1884 na moje ręce 
jako własność. O tym fakcie czuję 
się obowiązanym Szanownych zwo­
lenników homeopatji i pacjentów śp. 
dr. Kaczkowskiego na prowincji za­
wiadomić, że z tą samą znajomością 
rzeczy po nim pracować będę.

Med. Dr. Szczepan Kćler,
lekarz homeopata, ni. Łyczakowska 1. 10.

Pledy angielskie
w wielkim wyborze, po najniższych cenach 

p o le c a  h an d e l 1852 1—0

pod „Złotym Lwem,* plac Kapitulny 1. 2

0 połowę taniej
ja k  daw niej!

1 Kołnierzyk gumowy wykładany 50 ct
1 „ sto jący ...................... 35 o t
1 „ wojskowy . . . . 35 ct.
1 para mankietów gumowych . . 85 ot.

B . K R IM M E R
Lwów, Hotel Żorża.

Fabryczny skład wyrobów gnm o^ych.

Dr. KŁODZIANOWSKI
delegat austro - węgierski w Egipcie, 

praktykuje przez lato

w  M arienbadzie,
K a i s e r s t r a s s e  V illa -N lzza .

n c w

Dość znaczny, piękny zbiór

minerałów
kupić można bardzo tanio.
Oferty pod M. O. 100 upraszam 

nadsyłać do Administracji Dziennika 
Polskiego. 2865 1 - 3

Każdy nagniotek,
s tw a rd n ie n ie  i b ro d a w k a  usnniętą 
zostaje w czasie jak najkrótszym, nie­
zawodnie i bez boln przez samo pęzlo- 
wanie s ta w n y m  1 je d y n ie  p ra w d z i­
w y m  ś ro d k ie m  sp e c ja ln y m  R a- 
d la n e ra  p rz e c iw k o  n ag n io tk o m . 
Karton _ wraz z flaszką i pęzlem fO ct. 
Ażeby jednak nniknąó preparatów fał­
szowanych, należy żądać wyraźnie jedy­
nie p ra w d z iw e g o  ś ro d k a  R ad lan e- 
ro w sk le g o  p rz e c iw k o  n ag n io tk o m  
z a p te k i C z e rw o n e j w  P o z n a n ia .

Skład we Lwowie w aptekach pp. 
Zygmunta Rnokera i II. Blumenfelda.

Kupię majątek
w wschodniej Galicji lub na Buko­
winie, z dobrą ziemią, lasem, budyn­
kami i w dobrem położeniu, płacąc 
gotówką całą cenę kupna. Dla mego 
syna zaś poszukuję dobrej dzierżawy.

Łaskawe oferty przyjmuję z wy­
kluczeniem pośredników pod adresą: 
Nebles?“ oblige poste restante Czer 
niowce, Bukowina. 1839 2—6

500 złr. wypłatę tem u, ktoby nźy 
wająo R S s le ra  w o d y  do 
u s t 1 zę b ó w , flaszka po 
35 oat., znowu cierpiał na 

ool zębów, lub nieznośny odór z ust.

T C c h l e r ,  aptekarz
W. RÓSLERA następoa,

W ied eń , I., R e g ie rn n g sg a sse  N r. 4.
Pr_ rdziwa do nabycia we Lwowie w 

apt. Z. Rnokera, w Kntach w aptece, w 
Kołomyi E. Stenzel apt., w Tarnopolu u 
H. Ka uego^ >ipt, w Sokslu u p. Engenin- 
sza Wysoozańskiego apt. i*(j7 12—0

Nakładem księgarni

we Lwowie
wyszły:

Bełza W. Kronika psLiczna I anegdoty­
czna z życia Adama Mloklewicza, ze-

' wioną na ^odi iwie wiarogodnych 
świadków (z d "om portretami (sta- 
loryty.) Miokie—icza i Maryli, cena 
złr. 2.

Junosza K. Bezimienny domniemany 
spadkobierca polityczny A. Wielopol­
skiego, cena 50 ct.

Łoziński W. Opowiadania Imc. Pana 
Yita Narwoja Rotmistrza Gwardji 

konnej, cena T80.
Tatomir L. Jtn Kochanowski spowiada­

nie z XVI. wieku z wizerunkiem Ko­
chanowskiego, cena 1 złr.

Powyższe dzieła są do aabyoia we
wszystkich księgarniach w kraju i za­

granicą. 1831 2—4

O S O B A
w śre d n im  w ieku , życzy  sob ie  w y je ­
chać  do k ą p ie l z c h o rą  P a n ią . —  
W y je ż d ż a ła  ju ż  k ilk a k ro tn ie  w ty m ­
że celu , u m ie  s ię  ła g o d n ie  i  deli 
k a tn ie  obchodzić a  ch o ry m i, w y m a­
g an ia  sk rom ne. B liż sz a  w iadom ość 
w A d m is tra c ji „Dziennika Polskiego.

i J U I E C  u k c z i  ;iiic m csaw odao i 
1 je d y n e  p rzez  użycie G LO BU LES 

D E  SEC R ET A N  przyjętych  w 
-szpitalach . paryzk ich .

W e  Lw ow ie w  ap tece  P  Mikolaacłub.

> Ó Ó Ó A Ó A A A A  A *  .
S o eb en  ersohien 11. Anflage 

Die geschwiohte

M a n n e s k r a f t ,
dereń Ursaohen und Heilung.

Dargestellt tou Dr. BI SE HZ.
Preis 1 fl.

Zu haben in der Ordinations-Anstalt 
for 1498 62 -0

GescłilecMs - KranKŁeiten
ron

M E D .  D R .  B I S E N Z ,
Mitglied der med. Faculiai, 

W ien , S tad t, G o n za g ag a sse  7
(Rndolfsplatz), Yorzuglioh werden 
die scheinbar nnheilbaren Faile vofi 
gesobwaohter Manneskraft geheilt.

Anoh wird duroh Correapon- 
denz behandelt nnd werden Medioa- 
mente besorgt. D r. B isen z  nrdi 
duroh die Ernennnng zum Univer 
sitats-Professor h. ansgezeiohnet.

Na podstawie wielu doświadczeń i o 
trzymanych licznych nznań poleca

a r e t a  M . K a rc z e w s k ie g o  g ł  o ie 
BALSAM ROSYJSKI

dr. Tolczofa,
jako wypróbowany najlepszy środek

na reumatyzm i gościec.
Oena flaszki 1 złr.

Oprócz tego utrzymuje na skła­
dzie wszelkie środki 1 lecyficzne. 
krajowe i zagraniczne i przyrządy 
chirurgiczne, jako też towary apte­
karskie. 1750 11—15

Ces. król. koncesjon.

Proszek Eornenbnrgski
dla koni, bydła rogatego i owiec,

P ran e . J an a  K w iz d y  w  K orneubn rgu , 
ces. król. liweranta nadwornego,

Okazał się on skutecznym, jako p ro s z e k  o d ż y w ia ją c y  b y d ło , gdy 
się go regularnie zadaje, przy b ra k u  a p ę ty tu , d o je n ia  się  k rw ią , do  
p o p ra w y  m le k a , wspiera oraz natnralny opór zwierząt prseoiwko wpły­
wom zarazy, oraz zmniejsza inklinację do grnczołów i kolek.

Z Licznych listów przytaczsmy następnjący o nżywanin tego p re p a ­
ra tu , pisany jeszcze w  r. 1878.

Do p. F ra n c .  J a n a  K w iz d y , e . k . l iw e ra n ta  n ad w o rn eg o  
w  K o rn e u b u rg n .

Muszę pana npraszaó ponownie o nadesłanie 3o wielkich pakietów 
pańskiego, proszku korneuburs -ego, albowiem zapas mój wyczerpuje się. 
a ja  nie ohoę pozostawić stajni mojej bez tego wypróbowanego środka pre 
zerwatywnego. Muszę panu poś riadozyó powtórnie, że tak ua moich wła­
snych 1 —cli, jak  również na koniaoh sąsiadów nżywanie proszku kor-
neubnrskiego bez wyjątkn jak  najlepsze wywołało skntki. Szczególniej 
polecenia godnym, rzekłbym, niezawodnym dla koni dychawicznych. Jeden 
z moich sąsiadów miał dychawicznego konia, którego nważał za niewy- 
leozalnego, aczkolwiek używał porady weterynarzy; doradziłem mn więc, 
ażeby spróbował proszku korneuburskiego, a dziś ohodzi koń wesoło 
i nie kaszle, spełniając należycie ciężką służbę górską. Oto znów przy- 
przykład, jeden z wielu, jakie wydarzyły mi się w przeciągu lat 12, przrz 
który to przeciąg ozasu używam proszkn korneuburskiego.

Z i m m e r w a l d  koło Bema (w Szwajcarji) 30. marca 1873 r.
F . In d e rm flh le -W itte n b ae h , komendant.

Dostać można niefałszowany ;
Lwów S en gróss: Piotr Mikołaj i apt., Jakób Beiser apt., Z. Rucker apt 

en datail: Kalikst Krzyżanowski apt., H. Blumenfeld apt, Jakób Pi .pes apL, 
Piotr Gailhofer apt., A. Sklepiński ap‘ , Hani & Hubr ■ józef Klein; Bt .: 
A. Gross ap t.; Bobrka: L. Miądlicki apt.; BorszczAw; Michał Niemczewski ; 
B rzeźhif: B. Dembiński pt Jul. Hausberp -pt., B. FMenhecht, F. Margulies ; 
Drohobycz: Henryk B me :ld aPł 5 Fryoa tak : J. Haniewski apt. : Huslatyn : 
Witold Czerski ap t.; SI w iktor Rohm apt.; J. Wisłocki apt.; Jaworów : 
Włauyslaw Lachowi z o . ; Cołom, i : J, Sidorowie z apt., Ed. Stenzel apL; 
Mowy Sącz: W. Filipek apt.. Koste^iewicz wdowa i jstępcy-, Przemyśl: 
L. G. Masze ski apt., L. Nahlik apt., J. Dcminikowski, F. Gaidetschka. Ed. 
Machalski; Przeworsk: F. Swistalski apl ; Roz- idów: And. Czernecki ap t.; 

. Rzeszów-. J. Schaitter & Comp.; ><-u izoy : jan Mizewski apt ; Stanisławów: 
I Albin Amirowicz apt., Adolf Bem apt., J, iacŁ .a apt.; Stryj : Jan Zagórski 

apt., J. Nussenblatt & Comp. ; SfOOWa-W : W fflodzimirs apt. ; ł a n  poi: 
Fr. Jamrogiewicz ipt., Herman Kohsne apt., Ed. Frantz; Tarnów: Fr. Le­
szczyński apt., W. MQ1 d ner & Comp., W. Wielogórski; Ulanów: r  J. Wroń­
ski apt.; r  [więttilb: Stan. Dołkowski; Hrti zykl do..lo: W. Rutkowska, Woj- 
nl.ów: Nowicki; Zaleszczyki: Leon Schiller; Zborów: Teofil Badolos ,ipt.; 
Żmigród : A. Peszkowski ap t.; Żołynia : Borzemski apt.; Zurawno: J. L. 
Tomaszewski apt.; Żółkiew: Adolf Dadlec ap t.; Brzozów: F Haidne: apt., 
Brzooko: P. Janoszek apt.’ Jeziorzany: M. Krukowski apt.; Newy Sącz: 
R. Jakubowski a p t ;  RZtaaZOw: A Karpi iski apt., Skole: Lechowski Stani­
sław ap t.: Warąż : Krzywobłodzki apt. ; Rohatyn : M. Melchert apt.

Znajdują się także składy prawie we wszystkijn mii itacL i mia-, 
steczkach wszystkich krajów koronnych i  są ogłaszane od czasu do ozap. 
w dziennikach prowincjonalnych. 1532 1__0

Centralny skład rozsyłki: Apteka obwodowa w Korneuburgn.
C e le m  zap o b ie że n ia  fa lsz o w an io m  u p ra s z a  s ię  z w ra c a ć  a -  

w ag ę  n a  to , a ż e b y  k a ż d a  e ty k ie ta  z a o p a trz o n ą  b y ła  w  p o d p is  
m ó j, n iż e j u m ieszczo n y , cz e rw o n y m  a tra m en tem .

Kto przekona mię, iż ktoś sfałszował markę moją tak, i ł  mogę za­
żądać jego ukarania, o trz y m a  n ag ro d ę  a ż  do 5 0 0  z łr . w y n o szą cą

ii
w Żegiestowie

o t w a r t y  1854 2 - 8

od 1. czerwca do 30. września.
Posiada przeszło 300 wygodnie orzą 

dzonyoh mieszkań, stacja kolejowa (przy­
stanek) przy samym zakładzie, tudzież o. k. 
irząd pocztowy i telegraficzny, apteka, 

dwie restauracje, piekarnia, wspaniała 
tala świeżo wyLuńozoi i w domu zdrojo­

wym, w tym samym gmachu kryt; chodnik 
i zdrój wody mineralnej, najsilniejszej 
szczawy żelazistej. kąpiele mineralne, bo­
rowinowe i nader ważne kąpiele Popri 
do we, równaj ąos się kąpielom morskim.

Bliższych wyjaśnień ndziela i oraz 
zamówienia na mieszkanie przyjmnje

Z arząd kąpielow y.

Zm ianu lokalu.
Pracownia sukien damskie!1 

Z I M N Y  B O J A R S K I E J
przenieś. >ną została z ulicy Skarbko ,’skiej 

1. 25, do  R y n k a  1. 37, I II . p ię tro .
Dziękując za dotychczasowo względy 

Szanownej P. T. Pnbli znoś.! , polecam 
i nadal moją pracownię, i  ykonuję 
wszelkie roboty damskie podłng nsjnowszych 
żurnali paryskich, jakb to :  snknie balowe, 
wyprawy weselne, kostiumy, płaszcze, na­
rzutki wiosenne, wierzche na futra i wszel­
kie robotę w zakres wchodzące.

Wykonuję oraz wszelkie zamówienia 
„ miejscu i na prowincję aknratu j  i  po 
umiarkowanych cenach.

Rządca Dóbr
w sile wiekn, 34 lat majaoy, kawaler, 
z pię memi świadectwami, który zarządzał 
więk zemi majątkami wzorowo i pracowi­
cie, poszukuje posady Rządcy Ekonomi 
ozneg od maja b. r. na wikt lub ordy 
narję, obowiązaó się może na tantjemy, 
złożyć może 2000 złr. a. w. iako też za 
ilałem wynadgrodzeniem. Unrt sam adre­
sować pod l i te r ą : A . B. posU restante 
B rz e ż a n y . 1853 1—5

• O O O O O O O O O O O O f

| Buhaje
O rasy kuhlandzkie j

są do sprzedania q
0  w oborze zarodowej subwencjo- f  
A nowanej w Ostrowie — poczta ft 
X Ropczyce. 1865 1— 5 r
• --------------------------------------------------------

ADOLF SILBFRSTEIN
pbzeotł.  j. M i l e r

r M y
fet

WE LWOWIE

przedtem

J. N E U H Ó F E R  
Optyk i Mechanik

we I-*ootoie, ul; Korola Ludwika l 9. 
i róg Sykstuskiej l. 1.

Największy skład towarów optycznych, 
meohanioznyoh, fizykalnych i matema- 
tycznych po  ce n ac h  n a j ta ń s z y c h .

U w aga 11! Okulary i owikiery ze szkła­
mi dymnemi lub niebi kiemi w ce­
nie 'O ot., 70 ct., złr. 1 do złr. 20.

Telegraficzne dzwonki domowe i poko­
jowe nrządzam w miejscu na pro- 

incji.
Naprawy optyczne i mechaniczne wy­

konuje jak najstaranniej po cenach 
bardzo nmiarkowanyoh.

Zamówienia z prowincji wysełają się 
starannie pakowane za zaliczką od­
wrotną pooztą* 1727 6—?

Wszystkie przedmioty osobiście knpio- 
ne lub sprowadzone mogą być do­
wolnie odmienione bez dopłaty.

Zupełnie świeży trąRsport
ze zbioru majowego 1883 

przez S u e z  sprowadzonej

E B B A T Y
C h i ń s k ie j

a mianowicie: */* ko
N. 0. „Assam-Peoco-MandarliK naj- zł.

przedniejsza mieszanka t om. 6’— 
N. 1. ,Taazn“ Perła Chin, żółto-

kw iatow a..................................  4'40
N. 2. „Jsntolczan Pecha", białokwii ;. —
N. 3. „Nandłyn". ozarna mocna .
N. 4. „Ssschoag*, mało narkot. .
N. 6. „Csitgo8, familijna dobra 
N. 6. „Proazok herbaolaoy* . . .
N. -- 7. „Wyalowki8, z najlep. herbat 
N. 8. „Souchong“, najprzedniejsza w 

oryg. drewnianych skrzynkach 
N. 9. „Souohoug*, powyższa n wagę 3*60 
N. 10. „C7?r r karawanowa", Were-

izenki, funt rosyjski . . . 4'80
V. 11. Kwiatdwa iwanewa, Were

izozenki, fnnt ros. . . . . .  6 '—
poleca i  rozsyła handel

ST. MARKIEWICZA
1490 we Lwowie. Ryne'- 1. 42. 14—6

3-20 
2-80 
2 —  

1-50 
1-70

4 —

"TTtT- M a l c z y c  acła.  ̂ |
pode LWOWEM, stacja kolei MSZANA , Z

|  po zwinięoiu gospodarstwa nabifJowego w skutek wydr : rżawienia, odbędu 
X się 27. maja b. r. zaoząw zy od godz, jedenastej rano X

I Dobrowolna wysprzedaż t
ę  krów rasowych znanych z mleczności i wielce pięknego jalownika, p rzew tA le x  
#  cieliczek i koni. 1857 1 —»« X

(Zgłoszenia Lwów, ul. Majerowska 1. 3 II. piętro ) r:cf |
• M ^ H 1 ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦  ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

najdelikatniejszej roboty

i sfcirpii s a H s i
dostać można w magazynie 
„A la yille de Parls“ we
Lwowie przy placu Halickim 
pod 1. 2, obok handlu spe- 

cjalitetów. 1838 3-o

170 m o rg ó w  
dobre, gleby.

Pewien obsz ,r dworski w powieoin 
Robatyńskim zamierza w  d ro d z e  p a r  
ee la e ji o d p rz e d a ć  m a z u ro m  170 m »r- 
aró w  d o b re j g le b y  położonych 3 kilo­
metry od staoji kolei Czerniowieckiej.

Bliższych szczegółów i wyjaśnień u- 
aziela J .  M aezejk o , Liwów nlica Osso- 
lińsk.oh 1. 5. 1856 1—2

OSTATNI W YNALAZEK 

NAJDELIKATNIEJSZE

Ijflo 1 X 0  R A  
E D .  P IN A U D

17, BouuTanD di Strasboudd, 17 
P A R I S

M ydło  Z zora nietylko się zaleca j 
w ykw intnym  i trw ałym  zapachem , 
alo nadto  posiada szczęśliwą w  - 
sność spędzania zm arszczek.

Łagodzi i bieli powłokę ciała I 
nadaje iój połysk młodzieńczy. I 
przesady utrzym ujem y, że mydło 
nlo posiada rów nego sobie.

O p a la n y  fo te l W e y la
j e s t  najpraktyczniejszym 
aparatem kąpielowym. Za 
f :nt. ma się ciepłą ką­
piel. — Dotąd sp ;edano 
70 0 0  sz tu k . Cenniki .gra 
tis. Także na wyi ta t^  

ra ta m i. L . W e y l, k. k. Priv.-Inh., Wien 
Karntnerring 17. O p a la n e  w a n n y , ap a - 
ra ty  tu sz o w e , sk rz y n k i n a  ló d  1 t. d. 
R o z sy łk a  n a  p ro w in c ję  fra n co .

O G Ł O S Z E N I E .
Towarzystwo zaliczkowe dla powiatu Moś -iskiego, Stówa- 

rzyszenie zarejestrowane z nieograniczoną poręką w Mości­
skach na mocy uchwały Rady zawiadowczej łącznie z Dy 'ekcją 
z dnia 5. kwietnia 1883 w myśl §. 37 ust. 6. stat., znuA po­
cząwszy od dnia 1. lipca 1883 stopę procentową od wkładek 
oszczędności z 6ciu na 5 ‘/i od sta rocznie. \

Mościska 21. maja 1884.

Dyrekcja
Leopold M a s iu k , T eo d o r D r  zuchów  s k i ,  F r a n c is z e k  W jtek.

P okost i I w w b j  F ranciszka  C h m to p lia  
do zapuszczania podłogi

bez zapaohu 1 szybko w ysychający.
Nadaje się w»kntek swoich p ra k ty c z n y c h  w la ś e iw o ś c l  i prostego 

„po-obu w nży1 in przy z a p u sz c z a n ia  p n d to g i. Pokost ten jest w naj­
rozmaitszych kolorach (pokrywa jak  farba olejna) i bezbarwny (tylko błyszczący).

Próby zapuszczenia i przepisy użycia do dostania w steładach.
F ra n c is z k a  C h r is to p h , B e r lin  n. P rag . yna'azoa i jedyny fabrykant 

prawdziwego pokostn błyszczącego do podłóg.
Skład we Lwowie u Hubnera i Hankiego, w Stryju n D. J. Nussen- 

blatta i Spółki, w Przemyśla u M. Kroga. 1860 1—3
' f  W M W T  ą g y s p y y w w w w w  m "* w

Osuszenie wilgotnych pomieszkań w 5 do 8 ditiach
ta  pomocą o. k. wyłącznie uprzywil.

A N T IH IC rR A S M l
podług metody sprawdzonej pięoioletniem doświadczeniem. Kw .dratowy metr osu­
szenia kosztuje we Lwowie 1 złr. Dokłidnej informacji i szczegółowego cennika 
robót ndzie1- -odpisany wynalazca i lwowskie skłi y tapetów (obió) pp. Jńrgensa,

Haasa i Spółki „Orientu". 1695 6 —10

J A N  T O P O L . N T C K T
w e  L w o w ie  n a  W n le e  i. 3.

d i

Ł ł Z I E N K I  - t t o ,
w e  L w o w ie

W  nlicY Słowackiego liczka 2.

1 złr. — ct, 
90 „ 
55 „ 
40 „

C e n y  I s ą p l e l l :
W o n n a  p o rce lan o w a  z tn sz e m  i b ie lizn ą  

„ m a rm u ro w a  „ ,
s cy n k o w a a >
a m e ta lo w a  ,  ,

Otwarte od 6. rano do 10. wieozór.
K ąp ie le  słodow e, że lazn e , B iarczane, m y d la n e , tu d z ie ż  h y d ro p a -  

ty c z n e  sp o rz ą d z a  s ię  n a  ż ą d an ie . 1496 63—0 
Równióż dostarcza się kąpiel do domu.

Do abonamentu na 10 kąpieli dodaje się dwa bilety wolne.
"  ■ f  *

►

T T

JULIAN SOKOLNICKI
otworzył pracownię 

1. 7 . w e  L w o w ie , plac "Halicki, 1. 7
i poleca się Wysokiej Szlachcic i wszystkim PP Myśliwym do wy­
konania wszelkich, w zakres rusznikarski wchodzących mbót, prze­
rabiania broni uawnych na systemy najnowsze, uskutecznia z a rB - 
zem wszelkie reparacye, oraz przyjmuje zamówienia un naboje 

wszelkich kalibrów jakotez i kule eksplodujące 
p o  c e n a c h ,  s ł u s z n y c h  i  u m i a r k o w a n y c h .

Zarazem zaręcza, że jak w czasie 14-letniego pobytu swego 
u ś. p. Tadeusza Wiszniowieckiego, tak i obecnie staraniem jego 
będzie rzetelną, wzorową j acą i czystością roDoty zjednar sobie 
względy Szanownych PP. Miłośników polowania.

Amatorom broni polecam 
S  p s t r y  r s s s t d J s i c ł i  p i s t o l e t o T K r

pojedynkowych i tarczowych.
D ziękując za doznane dotychczas łaskaw e w zględy, k reślę  się 

z głębokim szacunkiem  i poważaniem j u l i ^ n  Sokoln icM .
plac Halicki, 1. 7.

Ii i  i IŁJb

Zamknięcie Rachunków i Bilans L a  r. 1883
Towarzystwa Zaliczkowego dla powiatu Mościskiego w Mościskach

Stowarzyszenia zarejestrowanego z nieograniczoną poręką.

Do tego przychód 
Obrót kasowy w 1883 r.

Stan 1. Stycznia 1883 r. Ruch kasy od 1. Stycznia 
do 31. Grudnia 1883 r. Bilans surowy za r. 1883 Racbunek Zysków i Strat Bilans za rek 1883

do przeniesienia na r. 1884

Stan czynny Stan bierny Przychód Rozch<5d Stan czynny Stan bierny Zysai Straty Stan czynny Stan bierny

Udziały 1566 członków . . 12.041 12 1.540 50 750 81 12.830 81 12.830 Si
Wkładki na rachunek bieżący 42.082 20.953 20 24.618 24 38.416 96 38.416 96
Wierzyciele wekslowi . . . 9.400 17.105 27 16.600 9.905 27 9 9f" 97
Pożyczki.................................... 68.473 44 52.007 34 45.436 77 61920 87 61.902 87
O d se tk i............................... 1.501 21 297 12 5.907 50 3.287 02 1.416 39 1.416 39

„ a) na rok 1884 pobrane 208 70 208 70
> b) „ „ „ wypłacone 47 08 47 08
„ c) zaległe za rok 1883 2.722 85 2.722 85

Fundusz rezerwowy . . . . 6.798 84 1.795 79 3.327 44 5.267 19 5.267 19
Koszta założenia i administracji 333 32 345 92 2.436 40 2.423 80 33 36 2.423 80 33 36

„ procesowe..................... 411 22 777 15 1.169 16 803 23 803 23
Lokacja gotówki..................... 86 15 86 15 1.003 15 1.003 15 1.003 15
Udział w Towarz. lwowskim 1.000 1.000 1.000
Zysk z roku 1882 . . . . 1.428 73 1.428 73
Zysk za r. 1883 ..................... 1.587 18 1.587 18
Gotówka z dniem 31. Grudnia 1.242 47 703 57 703 57

72.047 81 72.047 81 100.518 82 101.057 72 67.836 62 67.836 62 4.219 68 4.219 68 68.216 11 68.216 11
100.518 82
201.576 | 54

Z końcem roku 1882 liczyło Towarzystwo członków 1511.
W roku 1883 przybyło . . . 1 4 6  „

„ „ ubyło - 91 •
Towarzystwo liczyło zatem dnia 31. Grudnia 1883 r. razem członków 1566.
Na udziały tych 1566 członków wynosiła dnia 31. Grudnia 1883 r. deklarowana kwota 18.930 złr. 
Wpłaconych zaś rzeczywiście udziałów było:
Z końcem roku 1882 . . . 12.041 złr. 12 ct.

„ „ 1883 . . . 12.830 „ 81 „
Różnicą zatem wynosi . . .  789 złr. 69 ct.

W  MościskacJ dnia 20. Maja 1884 r.

ID  IBP r o  E  K  O  T  J&.Z
Leopold M asiuk. Teodor B rzuchow ski. F ran c iszek  W itek .



DZIENNIK SOLSKI.

Mieszkania
umeblowane na sezon letni z wiktem 
lub be i  wynająć można w Kruszelnicy.

Bli: sza wiadomość na zapytania 
u zarz: '•u w Kruszelnicy, ostatnia 
poczta ókole. 1865 1—3

resztki sukna,
^ z do <j prawdziwej wełny owczej, $  
J  p ■ 1 złr. meter i wyżej.
J  'W . ry rozsyła za podaniem dokła-
•  dnego adresu skład fabryki sukna

:  Zum „Weissen Lamin11, Brftnn.

F A B R Y K A

łartimwjcli i
w Sic t isławowie, ul. Lipowa l. 7,

poleca 8 wyroby z k̂artonn, tektury

litopfja K
puiuoa o " J   J , . . »  J
i papieru oraz wszelkie druki litograficzne 

po umiarkowanych cenach. 
Wszelkie zamówie-ua wykonuje do 14 dni 

1860 1-18

Najtaniej

P łó tn a
d . 0 3 3 Q . 0 * W ©  .

sztnka 23-1 metr. czyli 39 Jbkm 
po złr. 10-50, 11, 11-50, 12, 12&U 

poleos
handel płócien i bielizny

J A N A  R I E D L A
we LWOWIE.

1777 Z—4

l i i R A S O L E

KALOSZE 
i płaszcze gumowe

polecają najtaniej

Lwów,  u lica H alicka 1. 10.

0 0 . 0 0 0
m arek

do wygrania.
Taką ogromną sumę wynosi ewen­

tualnie, gdy posłuży szczęście główna 
wygrana hamburskiej loterji pienię­
żnej, zagwarantowanej całym majątkiem 
państwowym.

Lot er zawiera 50.500 wygra­
nych do wylosowania w siedmiu od­
działach. Wygrać musi -więcej o ż 
połowa losów. Żadna oterja nie 
przedstawir szans tak pomyślnyoh. 
5O.B0O wygranych podzielone są jak

. po 300.000 marek 
. po 300.000 „
. po 100.000 „

00.000 ,  
80.000 „ 
10.000 „ 
60.000 „ 
50.000 „
30.000 „
30.000 „
15.000 „
10.000 „

5.000 „
3.000 „
3.000 .
1.500 „
1.000 „ 

500 .
300 ,
ISO „ 
145 .

100, 94, 67,

następuje:
1 premja
1 wygrana .
2 wyBjran
1 wygrana .
1 wygrana .
2 wygrano .
1 wy frana .
2 wydane . 
1 wygrana
6 wygranych
3 wygrane . 

26 wygranych 
56 wygranych

106 anych 
263 wygranj h 

6 wygranych 
515 wygranych 

10Sfi wygranych 
60 wygranych 
63 wygrrnych 

29020 wygranych 
19310 wygranych

i zwro-

• PO
• P°
. po 
.po 
. po 
. po 
. po 
. po 
. po 
. po 
. po 
. po 
. po 
. po
• P°
• po 
■ po
• P° po 124,

40 i 20 marek.
Cena losów jest ustanowiona przez 

rzad i wynosi dla addziałn pierwszego: 
złr 3 -5© -aa cały los oryginalny.

1-75 za pół los i oryginalnego.
” _ -90  za ćwierć losn oryginalnego.
"Prosimy zamawiając nadsyłać przy­

należne kwoty w banknotach lnb anstro- 
węgieruk:uh markach pocztowych; naj­
dogodniej prz" yłać za przekazem po-
oztowym. .

Do zamówionych losów dodajemy 
szcze urzędowy program „ągnienia, 

z którego mieć można dokładną ewi­
dencję. Jeżeliby któremuś z odbioroów 
nie konwenjowal program ciągnienia, 
gotowi jęsteśmy wziąć losy napo-* 
przed rozpoczęciem ciągnienia 
ció pobrane za nie pieniądze.

Nazu isko każdego zamawiająoego 
bywa n-.yohniast zapisywane w reje­
strach naszych i każdy właściciel losn 
otrzymuje po każdem ciągnieniu bez 
urgensu ze swej strony, urzędową listę 
ci mgnienia.

Wypłata wygranych następuje po 
każdem ciągnieniu pod kontrolą pań- 
twową.

Firma nasza istnieje od 'łt 70 
z górą, a w tym przeciągu czasn wy­
płaciliśmy w Aust-ji główne wygrane 
po 250.0.10, 1C0.000, 80.000, 60 000,
40.000 marek itd. i utrwaliliśmy przez 
to szczęście wieln rodzin. Często ry zy­
kuje się tysiące na przedsiębiorstwa, 
w których zysk spod Miewany jest nie 
pewny, jest więc rzeozę tei stosowniej­
szą zakupienie za kilka gnldenów losu 
loterji gwarantowanej przez państwo, 
przedstawiającej tak ugromn, szanse, 
w której ewentualnie zyskać można tak 
wielki kapitał. Ze wzgl§dn u. delki 
odział, akiego spodziewać bis należy 
na pewne wobec tej loterji państwowej, 
u raszamy o jak najspieszniejsze nade­
słanie zamówień, a w Każdym razie nie 
później jak

io 30. maja 1884,
ażebyśmy jp«zcze przed ciągnieniem 
byli w stanie wykonać wszelkie zlece 
aia punktualnie i dokładnie.

■ Uprasza . ię o adresowanie zamó 
wień wprost do nas. 1667 3—5

Jsenthahl £ Co.

M © E 3 S Z “ 2 T a T
Zakład kąpielowy solankowo-borowinowy i hydroterapeutyczny
wzięty w duerżawę przez podpisanego od Towarzystwa lekarzy galicyjskich 
odnowiony i “a świeżo nrządzony w r. b z wszelkiemi wygodami, otwarty 
będzie od 20. maja. — Kąpiele solankowe I b rowinowe, leczenie 

wodą, elektryką, oraz kltmatyczn" 1 dyelelyczne.
Mieszkania sochę, pięknie umeblowane, łazienki opalane, osobne dla

mężczyzn i kubiet, sala do zabaw z fortepianem, kręgielnia,  mastyka
i )‘y izny park szpilkowy. — Kuchnia w zarządzie własnym dla gości 
kąpielowych, restauracji publicznej z kład me ma.

Przyjęcie chorych za porozumieniem list^wnem. Ceny umiarkowane. 
Sta .ja kolei Albrechta (p< lięuzy Stryjem a Bolechowem), oraz poczta i tele- 
gmi w miejsca. — Bliższych objaśnień udziela. 1753 4 o

Dr. ALEKSANDER MED WE J,
lekarz i kierownik zakładn.

N a  c z a s i e !

n sralzłaciem

SIĘGARNIJ- A. PELLARA(H. Czernego) w Rzeszowie
wyszły i gą do nabycia:

C y b u l s k i  W., Rejestra ekonomiczne
wydanie 8me poprawne na pięknym papierze w trwałej oprawie.

Cena i  Elr. 50 cni,
Bobrecki J., Rejestra lasowe,

wydanie 3cie poprawne z uwzględnieniem nowych miar i wag.
Cena 1 złr. 30 cnt. 1868 1—3

"W tejże księgarni są do nabycia:
4) Dzienniki robocizny większe i mniejsze, b) Dziennik pieniężny, przychodu i roz- 
ohodu, o) Raporta tygodniowe, d) Raporta dzienne, e) Raporta lasowe, f) Raporta 
fzynności gospodarczej, g) AsygnarjusLe, h) Ewitarjosze, ’) Dziennik wydaw. 

obroków, k) książeczki dla czeladzi folwarcznej,
o r a z  w s z e l k i e  i n n e  d r u k i  g o s p o d a r s k i e .

Z m i a n a  l o k a l u .
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Mam zaszczyt zawiadomić Szan. P. T. Publiczność. że magazyn mój

PORCELANY i SZKLĄ
z lokalu dotychczasowego z Rynkn 1. 38, pod firmą:

T a d e u s z -  O  li o  yn  i o li i
przeniosłem  na ulicę H alicką 1. 4, Dom k ap itu lny ,

(lokal poprzednio przez n. Strzyżowskiego zajmowany).
Polecając się łaskawym względom Szanownych moich odbiorców, 

starać się bęaę jak dotąd, rzetelnośoią, dobrocią i taniością zasłużyć 
sobie na uznanie. 1864 1—2

Z pełnem uszanowaniem
T a d e u s z  O lr o m Ł c ld  

ulica Halicka 1. 4.
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C Z Y T E L N IA
po lska, fran cu sk a , niem iecka i ang ie lsk a ,

t o d z i e ż 1814 1—0

WYPOŻYCZALNIA NUT
na fortepian, inne instrumenta i do śpiewa

GUBRYNOWICZA i SCHMIDTA
pod zarządem

K A J R O L t A  W I L D A
we Lwowie, 3. ulica Akademicka, 3,

zalecają gię największym doborem dzieł najlepszych i 
n a j n o w s z y c h ,  

i cenami bardzo przystępnemi.

£
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H. H. ROTTEI
dyplomowany inżynier, b. docent politech. w Zurychu 

Berlin. S W. Kóniggratzerstrasse 97,
przyjmuje poszukiwanie i spieriężenie patentów wynalazczych we wszy- 
kich krajach, utrzymanie patentów w mocy przez zapłacenie taks, prze­
prowadzenie dowodów wykonania, zastępstwo w procesach patentowych, 
przy deponowaniu marek fabrycznych, wzorów i modeli, wydanie spra­
wozdań w sprawach pogwałcenia patentów, jakoteż kontraktów tyczą­

cych się sprzedaży patentów i udzielenia licencyj.
Dla umożliwienia korespondencji w języku polskim oznacza się 

p, adwokata krajowego dra Józefa Czeszera we Lwów1" ulica Teatralna 
1. 7. jako doradcę prawnego 1869 l —?

G , D. L. 18C.7. 1859 1—3

OfiŁOSZEIIE.
Przy c. k. trafice głównej w Winnikach 

będzie przybudowywać się drugie piętro nad 
budynkiem fabryki.

Dozwolona na budowę kwota wynosi złr. 
60.548 cnt. 82, konkurs celem rozdania tej bu­
dowy rozpisuje się włącznie do 24. czerwca b. r.

Bliższych informacyj dowiedzieć się można 
w c. k. trafice głównej w Winnikach (pod| 
Lwowem), oraz z urzędowego ogłoszenia 
„Gazecie Lwowskiej^.

Wiedeń dnia 9. maja 1884 r.

V ' ,

V ,

V u

I Osłabienie siły męzkiej, choroby nerwów,
skryte grzeohy mtodośoi 1 wyuzdania.

D r .  W  r u n u

Proszek peruwiański
(wytworsony s siół peruwiańskich).

Proszek peruwiański jest jedyny i jedynie nadaje 
A' się kn temu, ażeby usunąć wszelkie osłabienie człon­

ków płodnych i rodnych, z temsamem u mężcayzn impotencję, a u kobiet 
niepłodność. Proszek peruwiański skutkuje także niezawodnie na bezsil­
no ść, powstałą przez ubytek soków i krwi, jakoteż we wszelkich fazach 
os abienia w skutek wyuzdanego życia, onanji i polucyj nocnych (tej je- 
dynej przyczyny impotencji), dziej przeciwko wszelkim chorobom nerwów, 
jakoto: osłabienie umysłu, niknięcie siły fizycznej, boleść w krzyżu i pa­
cierzu, migrenie, znużenie, brak humoru, uporczywe zatwardzenie, ner 
wowe drżenie rąk i nóg, anemja i t. d. 1510 27—3o

Wszystkich powyżej wymienionych chorób nie leczy żaden inny 
znany dotąd w medycynie środek tak nienawodnie i z taką dokładnością, 
-ik Dr. Wrona prosnek pernwjański j nieszkodliwość "'oręczona.

Oena jednego pulalka z dokładnym opisem 1 zł. 80 et.
Składy u następujących pp. aptekarzy: We Lwowie; Z. Rucker;

h.otr Mikolasz. apteka pod „Gwiazdą”; Kraków: W. Redyk; Ozernio- 
wce: J. Golichowski; w Tarnopolu: Fr. Jamrogiewicn. A;er.t jen. we 
Wiednii Al. Gischner, dypl. aptekarn II. Kaiser Josefstrasse 14.

Hamburg.

> A ¥  ✓

Galicyjski Bank kredytowy
w ©  L w o w i e ,

przy  u L c y  J a g i e l l o ń s k i e j  1. S, 
wydaje następujące

ASYGMTY KASOWE
i ]\2 procent, płatne w 60 dni po wypowiedzeniu.
^ »  v  n  n

Lwów dnia 1. stycznia 1884 r. uge 21-0

I D 3 r r o 3 s c 3 a -(Przedruk nie będiie opłacony).

KEFI R  KAPIR!
odżywiająca-leczniczy napój G órali k au k az ld ch , wyrabiany 
z mleka krowiego za pomocą grzybka J K e f i r o w e g o ,  uży­
wany jest przez wielu lekarzy jako zbawienny środek w choro­
bach płuc (suchot), przewlekłym katarze żołądka i kiszek, osła­
bieniu i wycieńczeniu sił, a także yr kaszlu, rachityzmie, niedo- 
krewności, bladaczce, rozdrażnieniu nerwów, skrofułach i t. p.

Pierwszy i jedyny w kraju wyrób i główny skład

prawdziwego 11 Kain
po cenie 3 6  c n t .  za flaszkę 

to laboratorjum chemicznem i w głównym składce perfum kosme­
tyków, prsyborów toaletowych, mydeł t> woa pachnących

"W ". T  E  Y
obecnie

ALEKSANDRA SZDSTOW
L w ó w ,  W a ł o w a  1^5*

UWAGA. Dla wygody Szanownej P. T. Pub.-czności K apir 
sprzedawanym będzie w aptekach, i w Paw ilonie w  O- 
grodzie Pojezuick lm , a esobny w tym celu sprowadzony 
a p a ra t chłodząoy utrzymywać będzie równomierną tem­
peraturę napoju Kaplrowego. 18Q3 4 6

Ekspedycja uskutecznia się na prowincję odwrotną pocztą.

T T 1 ♦  f f M  M l  H "

K R A K Ó W
H O T E L  E U R O P E J S K I

obok dworca kolei xelaznej, przy icj' koleł konnej. Nowo wybudowany 
dom o 8 j pokojach, pięknie i w/godnie nrządzonych.

Cena od 60 cnt. Dłuższy pobyt po cenach zniżonych. 1826 3—20
Z a r z ą d  H o t e m .

Zakład przyrodo-leczniczy 
Dr. Wenantego Piaseckiego

w  Z a k o p a n e m .
rozpoczyna z dniem 15. maja b. r. wczesne kuracje wiosenne.

Zakład ten kompletnie z przjzwoiiem umeblowaniem i dogodną po­
ścielą urządzony, może pomieścić da 100 osób, ma wielką salę gościnną 
z czyte; ią i fortepianem, pokoje suche, jasne i wesołe z wentylacją , 
obszerne korytarze i g*lerje na około łazienek oszklone.

Wikt wyborowy, zdrowy i obfity w dziczyznę we własnym zarządzie, 
tudzież mleczarnia wzorowa dostarcza górskiego smacznego mleka i na­
biału, żentycę owczą co dzień świeżą donoszą góralki.

Kąp ele hydropatyczne, parowe, słoneczno-powietrzne, zastosowane są 
do wymogów leczniczych, zaś ką^ele- z natury ciepłe w jeziorku „ J a -  
szczui ce“ (niezmienne do 20.4° stopni ciepła) są znakomite i bardzo 
używane. Poczta i telegraf w miejsca.

Zgłoszenia przyjmuje dr. Wennnty Piasecki właściciel i dyrektor 
zakładu w Zakopanem. 1793 3—3

I

J. R EIF, specjalista^WIEDNIUn
M argare thenstrasse  7 , im  B a za r , 1521 19—26 |

Onmowt i rybie pęcherzyki, tylko prawdziwe paryskie tuzin 1, 2, 3, 4; 
najdelik. 5 złr.

Najdelikatniejsze paryskie gąbki przezorności tuzin 2—3 4 złr.
Snspenzorja po 1, 1'50, 2 i 3 złr.

Zres '.tą także wszystkie inne specjalności dla celów zdrowotnych.

H  I  I 1 1 1 I 1 1 I I I 1 1 I I I 1 1  I I I ł

Galicyjski Zakład Zastawniczy i Kredytowy I
Lwów, ulica Teatra^a w gmachu teatralnym

+  udziela pożyczek na zastawy ■
a) kosztowności, drogich kamieni i kruszców;
b) towarów kolonialnych, bławatnych, wyroDÓ f fabrycznych, wsi 1- 

kich innych przedmio ów rolniciwa, handlu i przemysłu tak 
nowych jakoteż używanyoh;

c) papierów publicznych wart siciowych,

według taryfy o 2% zniżonej, od złr. 50 począwszy.
Podaje oraz do wiadomośc: itron interesowanych, szczególnie 

P. T. kupców i przemysłowców, że od pożyczki wyżej 300 złr. na 
kosztownośo lub towary, może za o&jbną nmową nastąpić dalsze 
obni łni należytości, w stosunku do wartość, szacunkowej objętości 
przedmiotu 1 cza.n trwania pożyczki.

począwszy od 1 złr. do każdej wysokości i oprocentowuje takowe
p o  ©  o d  s t a ,

o d  1. lłs t o p p d a  18S1 p o c z ą w s z y .
Zwrot wkładek io  100 złr. uiszcza gię bez wypowiedzenia,

250 „ z 10-dniowrm wypowiedzeniem \
600 1 20-dniowem

1000 „ z 30-dniowem

Godziny urzędowe od 8.— 12. w południe I od 3.— 5. po peł.
Lwów dnia 18. stycznia 1879 rokn. 1494 19—0

Dyrekcja.

Stachiewicz & Abrysowski
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Na sezon wiosenny i leini;
Materje wełniane,
Jedwabie,
Aksamity,
Kaszmiry,
Batysty i satyny,
Fulary i kretony,
Zefiry,
we wszystkich moźebnych wyrobach 

po najumiarkowańszych cenach
polecaja

S M m  l> 4BS7S0WSEI
Bazylego Towarnickiego Następcy 

we Lwowie, Rynek 1. 32.
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L w ó w ,  R y n e k  1. 3 ) 3 .

Niezbędno dla przemysłu domowego kobiet
Najnowsza i najpraktyczniejsza ułatwiona metoda

kroju sukien damskich i dziecinnych
z załączeniem przeszłe 300 fignr w rysunku.

Wydanie 8me

KSAWEREGO GŁODZIŃSKIEGO.
Taka sama metoda tego samego autora:

kroju bielizny damskiej, męskiej i dziecięcej
z załączeniem albumu obejmującego 254 figur. 1739 7—0

Wydanie lsae.
Na metody te uzyskał autor patenta wynalazków w Paryżu, Brukseli i innych 

stolicach, oraz odznaczony został dyplomem zasługi na wystawie w Moskwie. 
Cena metody kroju sukien z rysunkami 4 *.łr. 50 ct. Linijki geometrycznej ułatwia- 
jąoej bardzo naukę rysunku 1 złr. 50 ct Nauki kroju i szycia 8 złr. Metoda kroju 

bielizny z rysunkami 3 zł. 50 ct.
Bliższe objaśnienia zawarte są w broszurce, którą na żądanie przesyła

się bezpłatnie franco.
Adresować należy listy lab karty korespondencyjne, albo też nstnie się zgłaszać: 
Lw (v. k...va Kopernika 1. 7, lo magazynu snklen męskich pod firmą. 
F. Kłodziński, oraz w szkole podtng wyżwymienionych metod. Rynek I. 43

- r  k.

Fabryka perfum
i  w s z e lk ic h

środków toaletowych i kosmetycznych

JANA IHNATOWICZA
pr-zy ulicy Kopernika 1. 3

i F i l j a  przy ulicy  Halickiej
róg Wałowej naprzeciw sklepu p. Karola Bałłabana

p o le ca ,
Szanownej Publiczności rajmodniejsze i najwyszukańsze 
perfumy, w ozdobnych flakonach, w pięknych i bardzo 

gustownych pudelkach od 50 cnt. do 10 złr.

I Ł s / H ^ c L ł c  t o ©
z zapachami:

fiołkowym, różannym, Essbouquet ltp. od 30 cnt. do 1 złr.

W o d y  p a c h n ą c e
m i a n o w i c i e :

(Lwowska, Krakowska, Warszawska, Ostrowska 
i K O L O Ń S K A ,

o r a z  1440 48 -0

rozliczne przybory toaletowe i kosmetyczne
najprzedniejszej jakości i dobroci

nadające się bardzo na prezenta.
W 1 . 20,

I r *  w « f  «
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leczy pod dyskrecją

|Dr. A N TO N I BERGER
t a k i e  l i a t c w n l e .

| Jego poradnik w tychże słabościach | 
(wydanie ni. kosztuje 1 d r., za po* 

braniem pooztowem złr. 1*20.
I L ujów mZ. Karola Ludwika l. 7. 

Ordynuje od 3 .-5 .  po pot.

Leśni ozy
egzaminowany z kilkunastoletnią praktyką 
w większych ~bach i chlubnemi świa­

dectwami, pos—'-oje miejsca. 
Adres: J. Ś . Dynów.

Preparat Nenfelda z esencji słodo­
w ej na porost w łosów .

najlepszy i jeiyny śroflo! dla mhfecli 
i  starycL

J A K Ó B  S T R O H
KANTOR WYMIANY

we Lwowie, ulica Hetmańska 1. 6, 
Is-up -uje i  s p r z e d a j e

listy zastawne, obligacje państwowe, akcje i losy
po najrzetelniejszych, cenach.

W  tymże kantorze tak ie  dostać można 1640 10— o

5°|o obligacje komunalne Banku krajowego
p o  k u r s ie  d z ie n n y m .

Polecenia z prowincji uskuteczniam bezzwłocznie bez doliczenia prowizji.

B ergera medyczne

iflYDŁO ZIOŁOW E
zalecone przez znakomitości medyczne, używane bywa w wielkiej części państw 
Europy przeciwko

wszelkiego rodzaju wyrzutom na skórze,

A A  Am W  _  i A A *  k A A A .

C. k. uprzywil. nadworna fabryka powozów
S C H U S T A L A  i  S2«

w  N e s s e l s r t o r ł ,
zaopatrzyła swój _kł w e  L w o w ie , p rz y  n lic y  K a ro la  L u d w ik a  I. 5 ,
w najnowsze powody, jako to : bryczki, faetony, karety, „coupees", landauerr 
faetony do powożenia, węgierskie wózki, tarantasy i t. p., po ile możność: 
niskich cenach. Zarząd magazynu przyjmuje taki wszelkie zamówienia na 
uprzęż, siodła i wszystkie przyrządy do jazdy powozem lab konno 
i wykonywa takowe sumiennie i w najkrótszym czasie. 1647 9 - 0

Celem otrzymania i pobudzenia po­
m sta włosów na głowie jest sławny tak 
w krsja jak zagranicą, uwieńczone naj- 
lepszemi skutkami, zbadany chemicznie 
i  za dobry aznany przez znakomitości 
lekarskie i zostający pod ich poręką

preparat z esencji słodowej 
na porost włosów

jedynym środkiem niezawodnem.
Przy regularnym używaniu tej esen- 

eji nawet najbardziej łyse miejsca gło­
wy po 4 —6 miesięcznem ożywania, 
jeżeli tylko istnieją jeszcze cebulki 
włosów, porastają napowrót, gran t wło­
sów bywa wzmocniony, wypadania za­
pobiega się, wszelkie parple znikają 
i włos zachowany bywa od siwizny do 
najpóźniejszego wieko.

Jedynie prawdziwy można dostać 
preparat z esenoji słodowej na porost 
włosów tyłku n 1768 8—3

J. Nenfelda, fryzjera
m Wiednia VI., Stampergasse 1. 13.

Cena flaszki 1 złr. Zleoenia z pro­
wincji za pobraniem lab nadesłaniem 
gotówki.

Dokładny przepis użyci, dołączony 
jest do każdej flaszki. Odprzedają ym 
odpowiedni rabat. Poświadczenia od 
bardzo poważnych osób kucże P. T. 
pnblicznośó przejrzeć łaskaw ie.

sczególniej zaś przeciwko chronicznym liszajom, kroście, wyrzutom parasytyoznym, 
jak również przeciwl a czerwonośoi nosa, odmrożenia, poceni się nóg, parplom na 
głowie i brodzie. — Mydło sm ołowe Bergera za ‘a 40°/0 sm oły drzewnej 
i różni się zasadniczo od innych mydeł smołowych będących w handlu. — Ażeb 
astrzedz się od osznkaństwa, żądać należy wyraźnie mydła sm ołowego Bergera 
i uważać na markę ochronną.

Przy uporczywych bolach głowy uźy wa się ze skutkiem zamiast mydła smołowego

Bergera med, mydła smoło-siarkowego,
którego należy także wyraźnie żądać, gdyż zagraniczne imitacjo są preparatami nie- 
skntknjącemi.

Jako łagodniejsze mydło sm ołow e do usunięcia wszelkich
nieczystości cery,

przeciwko wyrzutom na skórze i na głowie n dzieci, tudzież jako nieprześc ignione 
mydło kosmetyczne do prania i kąpieli dla codziennego użytku służy

Bergera mydło gliceryno-smołowe,
zawierające 36•/„ glioeryuy i delikatni 3 uperfumowane.

Cena sztuki każdego gatunku 36 cut. wraz z broszurą.
Fabryka i główna rozsyłka: G. BELL & Comp. „TROPPAU". odznaczone 
dyplomem honorowym  na m iędzynarodowej w ystaw ie farmaceutyczne!

w e W iedniu 1883.
G łów ny sk ła d  -dli Lw ow a: u pp. Zygm. Mikolascha, Ruckera, J. Piepesa 

J. Nzhlika, EL Blumenfelć i, oraz w innych aptekach lwowskich i bardzo wielu 
aptekach Galicji. 1666 7 - 1 8

K D L A S Z N E
a j M - t e m

kąpiele w górskiej rzece Osławię
otwarty 20.

Stacja
maja.

kolejowa te le g ra f ic z n a  i po­
cztowa w miejscu. 

Bliższych objaśnień ndziela Za 
rz&d Zakładu. 1827 3-3

T~>X .—  JL Glównyir z warunków piękności jest płeć piękna. Nawet i mniej
{  ładnie uformowana twarz może nas zachwycić, jeżeli pleć tejże

jest bez nagany. Ale także i najregularniejsza piękność wtedy do­
piero dostatecznie jest cenioną, jeśli czystość, połysk i młodzieńcza 
świeżość skore i pleć zdobi. U niezliczonej ilości dam ginie pre­
tensja do piękności, jeśli płeć nie jest świeżą. Aby sie piękną, 
świeżą pleią cieszyć aż do późnego wieku, potrzeba używać przez 
wiele powag jak prof, Pyefluch w Londynie, prof. Raspi, dr. JOn- 
ger, dr. Raudnitz, poleconego dr. Lengiela balsamu brzozowego, 
który od l4 lat tysiące ludzi skutecznie używa. Ten nlubiony ko­
smetyk płci. przez szkodliwe bielidła, namiętności, albo przez inne 
przyczyny zepsuty, nawet i przez ospę zniszerony naskórek zu­
pełnie przywraea. Skóra zwiędła i suchastaje sie znowu świeżą i 
gładką, otrzymuje miły koloryt, co szczególnie dla starszych pań 

i panów jest poźądanem. Ze prócz balsamu brzozowego dra Lsnglc a nie ma żadnego 
lepszego i pewniejszego środka do upiększenia i zachowania skóry, wszyscy, którzy go 
próbo: 'ali, przyznają, — Cena dzbanuszka 1 złr. 50 ct.

Dostać możoa we Lwowie w aptece Zygmunta Rnckera pod „Srebr. Orłem*; 
w Czerniowcach u J. Goliehowskiego, apb „pod Opatrznością." 2630 31—0

koni, byd ła , m aszyn  1 narzędzi 
rolnlozyoh, odbędzie się w Hnizdy 
czowie obok Żydaczowa dnia  4., 5. 
i 0. ozerw oa b. r ., z powodu wv 

dzierżawienia tychże dóbr.

ZAKŁAD

we Lwowie, 
ni. Kopernika 

1. 1 3 .

Leczy wszelkie skrzywienia i wady budowy ciała. 
Dzieci mogą dla kuracji dochodzić lub w za­
kładzie być umieszczone, w którym to razie mogą 
pobierać wszelkie nauki, tak w szkołach jak i w 
doma. Na żądanie rozsyła prospekta i ndziela 

bliższych szczegółów ustnie lub pisemnie 
Dyroktor zakłada speo. lekarz

178 6 6 - 6 Mr. Edw iird M adeyski.

500.000 marek w Baĵ pS uffszjm
W ielka prze* miasto H a m b u rg  poręczona loterjs cieszy się t  powodu 

obfitośoi swoich trafnych, jakoteż z powoda największej g w a ra n c ji  natych­
miastowej wypłaty wszędzie jak  największem zamiłowaniem. Loterja ta  kie­
rowaną jest według piana przez osobną w tym celu dyrekcję jeneralną i nad 
Clłem przedsiębiorstwem czuwa państwo. W niewielu miesiąo.oh wyciągnię­
tych zostaje od pierwszej do siódmnej klasy z pomiędzy 100.004 losów 
5 0 .5 0 0  losów niezawodnie z wygranemi, pomiędzy któremi -i .dują dę głó­
w ne wygrane ewentnalnie 5 0 0 .0 0 0  marek, w szczególności zaś:

premia 
wygra n.

»
»
9

po marek 300.000 26
9 n 200.000 66
jł n 100.000 106
n n 90.000 213
9 n 80.000 6
9 » 70.000 616
» 9 60.000 1036
n 9 50.000 29020
9

9

9

9

30.000
20.000 19463

9 9 15.000

po marek 10 .000
5 .0 0 0
3 .0 0 0
2.000 
1.500 
1.000

500 
145

94, 67, 40 , 20  m ek.

Z tych wygranych wylosowanych zostaje w pierwszej klasie 4 .0 0 0  w 
ogólnej kwocie 157.000 mark. Główna wygrana pierwszej klasy wynosi 
5 0 .0 0 0  marek i podnosi się w drugiej klasie do 6 0 .0 0 0  marek, w trzeciej 
klasie do 70 .000  marek, w czwartej do 8 0 .0 0 0  marek, w piątej do 9 0 .000  
m urek, w szóstej do 100 .000  marek, a w siódmej na ewet. 5 0 0 .0 0 0  marek, 

peęjalnie zaś 3 0 0 .0 0 0 , 2 0 0 .0 0 0  i t. d. marek. Do ciągnienia pierwszej 
klasy kosztuje:

Cały lo s  oryginalny 3 złr. 50  cnt.
P o l losu oryginaln. 1 złr. 75 cnt.
Ćwierć losu orvein. — złr. 90 cnt.losu orygin. — złr. 90 cnt.

Wszelkie zamówienia wykonywamy za nadesłaniem powyższych kwot 
W banknotach, za przekazem, lub za pobraniem pocztowem . Każdy 
otrzymuje do rą k lo sy  oryginalne zaopatrzone w herb państwowy, a zara­
zem plan urzędowy, z.k torego można się dowiedzieć bliższych szcr3gółów o 
podziale wygranyoh, _ datach ciągnienia i t. d. Natychmiast po ciągnieniu 
otrzymuje każdy grający urzędową w herb państwa zaopatrzoną linię w y­
granych, podającą wyraźnie wygrane, względnie zaś nnmera, które wygrały. 
Wypłata wygranych następuje według planu pod gwarancją państwową. 
Na ^ d a n ie  rozsyłamy plan urzędowy gratis z góry i oświadczamy gotowość 
prajrjęoia napowrót losow mekonwenjujących, jeżeli w czas przed ciągnieniem 

„ or nam zostaną i oddania pieniędzy. Ponieważ o te wygrane zgłaszają 
się n nas oodzień bardzo licznie, zatem upraszamy o jak najsp'eszniejsze za­
mówienia, a w każdym razie 1813 4—10

przed 31. mąja 1884 r.
Valentin  «& Co.

Bankgeschaft
H A M B I T R a - .

Saeząśele 1 przypadek
ozęsto wielką rolę * w życia ludzlnem
i tym powinien każdy chętnie otwo 
rzyó drzwi, w takim razie jak obecny.

Naaza główna kolekta nawi- 
deaną była zaw sze przez saezęście  
i zawsze uważaliśmy interesowanie się 
nią naszyoh szanownych odbioroów.

Każdy ma u nas łę  korzyść, że 
irowadza losy wprost bez żadnego po- 

.red >ictw», a tern samem otrzymuje ka- 
łdy nietylko listy wygranych w naj­
krótszym czasie, ale bywają mu one po 
ciągnieniu przesyłane bez upomnienia 
się; i otrzymuje lo sy  oryginalne po 
stałych cenach bez wzseluch dopłat.

Krawiec męski
U czuwać się dający brsk dobrego i zdol­
nego krawca m ęzklego w  R zeszo­
w ie, zachęt może którego z większego 
miasta, do stałego osiedlenia się w Rze­
szowie, _ a przy chętnej i rzetelnej pracy 
zapewnić sobie może dobrą egzystencję.

Przełożony tego instyti u mii ka
w zakładzie i kieruje całym zakładem. Do 
zakresu lekarskiej działalności przełożonego 
instytutu wchodzą skrzywienia i spaczenia 
ciała, wyrodzenie się i zapalenie kość i wsta- 
wów, skrócenie tlę i sc ągnięcie żył, zani 
knięcie i sparaliżowanie mnszknłów. Opie­
kunom pacjentów służy prawo wyboru leka­
rzy doradców. Staranna opieka nad elewami 

i utrzymanie, w osobnych pokojach jakc też we wspólnych. Gimnastyczne ćwiczenia, 
wykłady z umiejętność rozn a tych, nauka języków, mnzyka. Bliższe infoi- ije,
konsultacje, programy i przyjęcie w zakładzie od 2—4 godz. po południu D r. W etl,
o. radca i dyrektor. 1651 6 - 3

w  "Wiedniu, 
WShring, Cottagegasse

1. 3 .

CZIGELKA
Z D R Ó J  L U D W I K A  

Szczawa alkaliczno-solna, jod zawierająca.
Zajmując* naj pierwsze miejsce co do największe! ilości 

węglanu sodowego pośród wszystkich dotąd znanych zdrojów mine­
ralnych oałej Europy, wyszczególniają :a się wielką ilością żelaza 
i nader obfita w kwas węglowy. Wodzie tej co do przymiotów nie 
dorównywa żadna z alkaUozno-solnyoh szozaw, a woda ta 
ze wszystkich wód mineralnych jod zawierająoyoł jest 
najprzyjemniejszą do picia i najłatwiej bywa znoszoną.

Szczególnie skuteczną okazała się dotychczas w cierpieniach 
żołądka, kiszek, pęcherza, płuc, w grużlioy, w  przewło- 
oznym wrzodzie żołądka, w wolu i we wszystkich postaciach 
zołzów, jak również w następstwach kiły.

Napełnianie i rozsełka odbywa się przez Zrirząd zdrojowy 
zdroju Czigelka (poczta Bardyjów) w Górnych Węgrzech. Bro 
szury o zdroju gratis. 1745 7_ i 8

Główny skład rozsyłkowy u

A . M U S Z Y Ń S K I E G O
w G rybow ie, dla Galicji, Bukowiny, Rumunii, Król. Polskiego, 

Rosji i północnych Niemiec.

KAPELUSZE na sezon letni
najmodniejsze parysl >. polecam po umiarkowanych przys tępnych cenach. 

P U D E R ,  najlepszy pndełko 1 złr. 20 cnt.
Pióra strusie, czaple i t. d. przyjmuję do prania, farbowania i fryzowania. 

C h u s t k i  h i s z p a ń s k i e  i  k o r o n k i  do prania.
M. T 0 P 0 L N 1 C K A  we Lwowia, plac Marjacki 1. 10.

Zamówienia z prowincji zaraz nsknteczniam. 1836 2 —3

I
na enkier trzcinowy, zboże, oement, guano i t. d. Od 16*/, fen. 
Ofer.y do Hermana Gustawa Schwabe w  Hamburgu. Są 
zawsze kupcy na stare worki. Poszukuje się ajentów do 
sprzedaży. 1686 10—?

ulica Piekarska I. 21,
rozpoozął się kurs do egzaminów na Je­
dnorocznych ochotników i do wszyst­
kich c. k. Zakładów wojskowych z dniem 
1. marca b. r. Instytut utrzymuje także 
pensjonat i przyjmuje uczniów uczęszcza 
jących do szkół średnich publicznych.

F . K O ESTLIC H ,
dyrektor Zakładu, przyjmuje od godziny zanieczyszczenie krwi merkurjalne 

6 .-7 .  po południu.

!!Ważne dla Panów Inżynierów!!
i przedsiębiorców budowy.

T aśm y m iern icze: ang. paten t, wpuszczane drutem i bez tych­
że — długość na 10, 15, *20, 25, 30 mtr.

Calów ki sk ładane  — ze sprężynkami i bez.
Lenijki z podziałkam i długie na 20, 30 i 50 ctm.
L enijk i tró jk ą tn e  z 6ma miarami.
Reisoeigi patent, francuskie, szwajcarskie i berlińskie — craz 

wszelkie specjalne instrumentu do rysunków pojedynczo do 
nabycia.

P ap ie ry  rysunkow e na metry w rolach — białe, szare i koloro­
we w różnyrh grubościach.

P ap ie ry  ry sunkow e na arkusze — Fiumańskie, Watmanna, 
Zandirsa i inne.

K alka płóolenna prawdziwa „S»gar. “
K alka pap ierow a na metry i arausze.
F a rb y  wodne (akwarelowe) w laska h i guzikach—oraz pół mięk­

kie w fabach 1 franc. „Bonrgeois* w szklanoych miseczkach.
Tusze prawdiiie chińskie — R eisb re ty  — T ró jkąty  zwykłe, 

metalem wpuszczane i kauczukowe — K rzyw ki — R elszyny. 
P lusk iew ki — R ad y rk i — Ołówki Fabera i Hardtmutha — 
Pęzle w różnych jakoSciach, A tram en ty  w różnych kolorach.

1798 4 - 4

P o l e c a

Seyfarłh &  Dydyński
Skład papieru, galanterji i dzieł sztuk pięknych w e  

L w ow ie przy placu Marjackim.
Ceny najprzystępniejsze

Zakład kąpieli sprężanych, żelazisto- 
borowlnowych i parowych.

PDSTOHYTI (pi Lwowem.)
Rozpoczęcie sezonu d. 20. maja.

Choroby, w których kąpiele siarczane z 
świetnym skutkiem, bywaią używane, ją : 
gościec i dna, (rheumatis iu» et a r th n tis ) ; 
zołzy (skrofuły); ohoroby skóm ; siphilis; 
‘zanieczyszczenie krwi merkurjalne: zanie­
dbanie lub zastarzałe wypadki chirnrgi- 
ozne, jako to -. zwichnięoia, złamania, rany, 
wadliwe blizny i t. p. w ogólnośoi, wszel­
kie choroby przewłoczne.

Przed bramą Zakładu kąpielowego  
jest przestanek kolei arcyks. Albre­
chta. Jazda koleją ze Lwowa trwa 40 
minut. Pomieszkanie w Zakładzie i dwor­
skich ofi ynach, po cenach bardzo umiar­
kowanych. W ikt podłag cenników restan- 
racyj lwowskich. Stały lekarz w miejson. 
W tym roku zostanie otwarty oddział hi- 
dropatyczny.

Zwraca się uwagę na kąpiele borowi­
nowe, które pod wzglcdem kładu chemi­
cznego, nie ustępują wcale kąpielom za­
granicznym i bywają z równym skutkiem 
używane w cierpieniach kobiecych, j*1- 
Francensbadzkie. 1737 8 -  10

Wstrzykiwanie Miraculo
i pigułki starszego lekarza sztabowego dr. Mttllera leczą bez niebezpieczeń­
stwa i bolu każdy wyoiek z cewki moczowej, rzerząozką, (białe upławy) 
w kilku dniach, nawet zadawnione, gruntownie bez złych -astępsłw . Skutek 

zagwarantowany. Cena złr. 160, poczta 25 cnt. 1536 11—12

O s ł a b i e n i a ,
polne s, impotencja, skutki onanji, choroby nerwowe wszelkiego rodzaju, 
drż.nii rąk i nóg, niedokrewui śó, cierpienia szpiku pacierzowego, j k również 
wszelk.e następstwa, leczą tan u młody: jak tarych mężczyzn pud gwaran­
cją sławne na cały świat preparaty 1 Miraculo starszego lekarza szta­

bow ego dr. Mfillera. Cena złr. 3*10, poczta 25 cnt.

Pobierać można jedynie z St. Georgs-Apotheke Maxa Schneida w Wie­
dniu, 5. Bez., Wimmergasse 33., dokąd należy adresować zamówienia. Składy 
we Lwowie, u Piotra Mikolasza apt. ; w Krakowie u Fryderyka Stockmara apt.

Skład faoryczny farb, lakierów, pokostów, produktów chemicznych,
oraz

h a n d e l  m a t e r j a ł ó w

HtBUUIR i H lI l iE
Farby olejne

zupełnie do użyela gotowe, do mało 
wauia drzwi, okien, podług, dachów, do- 
nów, sprzętów ogrodowych i gospodar- 

s cich, narzędzi rolniczych i t. p.,

FARBY
o ltino-latierow e i t a z t  now o-latiert

masę do zapuszczania podłóg
własnego wyrobu, w najlepszym gatnnko,

lakier do podłogi, 
lakier do tablic szkolnych,

najwyborniejsze

l a l i e r j  p o w o io ie  p r a i t ó w e
angielskie c fabryki W ilkic.on, Heywoo 

i Clark w Londyn e, 
w szelkiego rodząju lakiery do robót 
wewnętrznych, zewnętrznych, drze­

wa, żelaza i akór.

ZFstafb37* s iic ła ,© ,
w szystkie gatunki,

anilinowe,
do facbowiiaia materyj, 
druka-skie, branży (proszek złoty), złott 

w ark u: ;h,
roślinne w płynie, 
dla irtroligatorów,
tuszowe akwarelowe w guziczki ch i la­

seczka ih
akwarelowe wilgotne w tubkach i sin 

szelkach, 
do malowania porcelan, 
olejne w tnbkaoh do robót artystyoznyoh.

Środki do retuszowania, olejki i werniks] 
do robót »rty łtyoznych penuzle, płótna 
malarskie, pal y, lingi i wszelkie

WE LWOWIE, RYNEK
p o 1 e o a

Artykuły dla folwarKów.
Smarowidło do osi żelaznych, 
oliwa do maszyn, 
teer gazowy,
oement, gips, 1733 7—0
:it. asfalty 

antńnerulion,
kwas karbolowy i inne środki deńnfekoyjne.

Przyrządy piwniczne:
Szpnnty i czopy do beczek, 
:orki do butelek.

kapsle do buteleL 
m do lakowania bntel sk, 
maszyny do korkowania butelek,

•  i  „ beozek, 
orkooiągi, 

maszyr- do myoia flaszek, 
pipy do beczek.

Artykuły gumowe,
kiszki gumowe ao gaza i do śoiągania wo­
dy, wina, piwa, kwasu, płyty gumowe itp.

praeścleradła gumowe.
,*asy do  n u a z y n  i m lo c a rn  a najle­

pszych skór belgijskich we wszystkich 
szerokościach.

G u rty  do  m aszy n , w ęż e  k o n o p n e .
Rury eynow e i ołowiane. 
Śrót,. lotki i kule.
Proszek na owady i mole, tynktnra na 

owady, kamfora i pieprz biały-
Artykuły toaletow e, mydła toaletowe, 

E ztraits d’onjur, Ean de Cologne, olejki 
i pomady.

Lak do p ie cz ę to w a n ia .
A tram en t do pisania, do hektografii os< 

wony, niebieski, r.zaray, do znzozenia 
bielizny i antograficzny.

F a rb y  do stam pilij, guma i karuk rosi 
puszczony.

K it do szkła i porcelany.
9m arowidło nieprzemakalne na skórę, 
Smarowidła na kopyta ze sposobem 

nżyoia.
T lnszez do broni.
L a k ie r  do  b u c ik ó w  czarny, złoty i 

mieniący.
C z e rn ld lo  do akór.
A p re tu ra  do tonse-wowania skóry itp

_ i
przybory do malowania i rysowania,

Wszystko po najtańszych cenach.
Cenniki specjalne na ż ą d a n ie  gratis i franko.

Przy zam ów ien ia ch  za zaliozkł uprasza ię <o przesłanie pewnej kwofy, 
któraby przynajmniej wystarczała na opłacenia t a n  i  napowrót kosztów pocztowych 
w razie nieodebrania przesyłki.

Od jesieni roku 1884 we własnym, domu Rynek 1. 88.
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dawniej
F E I N t U C H  i  m a c  h a y s k i

we L w ow ie, p lac  M a rja ck i w gm achu  B a n k u  h ip o te c m e g *  v iS '& -v ia  H o te lu  G k o rg 'a

p o 1 e o a :

Najmodniejsze parasolk. p0 złr. 1*50, 3, 4, 6, 8, do najbogatszych
w  w  l e l k i  m  w  y  b  o  r  z  e.

En-tout-ca8 P° z r̂* b’50, 6 60,

P a r a a o l e  angielskie nowego sj Temu 
(au tom at paragon) po złr. 6 ‘6 0 , 7  
8 i t. d.

C h u s te c z k i Echarpes koronkowe czar 
ne i białe od złr. 2'50 do 20.

R ę k a w ic z k i damskie o 3, 6 i 10 gi 
z iL.ach, po zł#. 1‘30, 150 i t. d.

i K a p e lu sz e  damskie ubiorane do złr. 
• 6 50 i 7-60. v R ę k a w ic z k i męshie, znane z dobreg 

gatnnku po złr. 1'ćlO i 1'80, 2.

A A  A A  A  A Dla dam najmodniejsze konfekcje,

Materja na garnitury
n i .  1 łeBt:
R o tu n d y  angielskie po złr. 22, 24 

26 i t. d.

K a p e lu sz e  męskie filcowe najaows :e 
go fai onu, czarne, bronzowe i popie­
late po złr 4 i 5.

tylko z dobrej trw alej wełny owezej, dla mężczyzn średniego wzrostu 
3*10 m etrów  na jeden garnitur.

Za złr. 4*96 w. a. z dobrej wełny owczej ;
„ » 8*— „ „ z lepszej wełny owczej; _
n » 10*— „ „ z delikatnej wełny owczej;
„  „  12*40 „  „  z całkiem delikatnej wełny owczej.

P le d y  p o d ró ż n e  sztuka po 4, 5, 8 i 12 złr. Malerje na bardzo deli­
katne garaitnry, spodnie, zarzutki, surdnty, płaszcze od deszczu, tyfie, 1 aj., 
commis, kamgarny, szewioty, trykoty sukna damskie i bilardowe, pernwjeny, 
doskingi poleca

Płaszcze I pale.u.y osielskie (Wa‘ 
terproof) w lajmodniejszych fa inach 
po zli 22, 24 itd

K ap e lu sz e  sk ła d a n e  atla owe, po 
zfr. 10.

Paletoclki i doi uany cachmirowe 
i jedwabne, ubierane koronkami 
i jetami po złr. 22, 24, 3C, 45, ora: 
nowe Jersey (Tricot).

C y lin d ry  Habiga po złr. 8 i 9.

K ap e lu sz e  s ło m k o w e  dla panów, 
pań i dzieoi, począwszy od złr. T60.

Modne p ro c h o w c e  angielskie alpago- 
we po złr. 15, 18.

Koszule męskie białe i kolorowe po 
złr. 3 i t. d,

H«nd«i J A N  stik a ro fsk yzałożony
gklad fabryczny w  Bernie. w  r. 1866.

E c h a rp e s  i ch u s tec zk i sznele r 
jedwabne w nowych kolorach po złr. 
6*50, 8-50, 10*50, 14‘50.

Najnowsze kołnierze tuzin złr. 3*60., 
Mankiety po złr. 6 i 6 za tuzin.

Wzory fra n co . Karty z wzorami dla pp. krawców n ie fT ankow ane. 
Za p o b ran ie m  p o c z to w e m  z gorą z lr. 10*—‘ franco. Ponieważ wielu z kupu­
jących pokładająo w® mnie zaufanie, zamawit a mnie niewidząc wzorów, w ti i 
sposób więc i umówiony towar, w razie jeżeliby nJo konwenjował, p rz y jm u ję  
n a p o w ró t. Wzory czarnego pernwjenu i doskingu nie mogą być nadesłane 
i zamówienie musi być rzeczą zau fan ia . Ponieważ ’ przy rozpowszechni lin 
interesu mego odbieram codziennie setki listów, P. T. zamawiający zeohcą 
więo podać swój a d re a  zu w sze  d o k ła d n ie  i ile  m o ż n o śc i nie powoływać 
się na d a w n ie jsz e  k o re sp o n d e n c je , do któryoh zaglądanie połączone jest 
z wielu niedogodnościami.

K o re sp o n d e n c je  przyjmują się w języka niemieckim, węgierskim, 
czeskim, polskim, włoskim i franoaskim. 1563 2 1 -2 4

Wielki wybór w a c h la rz y  m odnych ,
po złr. 1*60, 2, 3, 4 i t. d.

Wielki wybór n a jm o d n ie jsz y c h  k r a ­
w a t damskich i męskich.

Gorsety franonskie, po złr. 6.

C h n s tk l batystowe, płócienne i fu­
larowe, pół tuzina p<_ złr. 3 i 4 do 
najcieńszyoh.

Pończochy francuskie kolorowe fil 
d' ocosse we wszystkioh najnowszyoh 
kolorach i jedwabne po złr. 1*60.

Skarpetki angielskie fil d’ecosse weł­
niani i jedwabne, tuzin zł. 7, 8, 9 itd.

K afta n ik i fil d ecosse wełniane, po- 
ląwszy od 1 złr. do najlepszych je­

dwabnych.

Płaszcze gumowe watterproof i re- 
yersible, suknem pokryte po złr. 16, 
16, 17 i t. d., — oraz prochowce  
angielskie po złr. 7.

Pledy, szale I kołdry angielskie no­
we wzory po złr. 10, 12, 14, 16 itd.

Najmodniejcze sz a le  i p le d y  dla dam 
po złr. 12, 14, 18 i t d.

K u fry , torby i neoesairy do podróży 
w wielkim wyborze.

Wielki skład prawdziwej perfnme- 
rji francuskiej i angielskiej, tylko 
z fabryk renomowanych za granicą.

Wielki wybór btżnterjt francuskiej.

akład W ODY KOLONSKIEJ, po
ont. 60, zlr. 1, 1*50 i 3.

Po powrocie z zagranicy wieie nowości w wyrobach z brązu, porcelany, szkła i drzewa.

Geny niższe jak dawniej, bardzo przystępne.
Z a m ó w i e n i a  z a m i e j s c o w e  u s k u t e o z n i a j ą  s i ę  o d w r o t n ą  p o o z t ą .

WWW I V  f  t f f  f  f  f f V  I T T W W W  +

Wwifn.igoa i redaktor odpowiedzialny; Jó z e f  Laskownioki .
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Papier i  fabryki ozelańakiąj. I. i^ukarnia we Lwowie.
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